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Z b Q t e c m Q  p o s p i e c h
Obradująca, w Pradze rada państw Ma- 

h j Ententy zajmowała się uajaktualniejszem 
w tej drwili zagadnieniem, paktem czte­
rech mocarstw. W  wyniku tych obrad ogło- 
BBOmy zostały specjalny komunikat, precy­
zujący ostatecznie stanowisko Czechosło­
wacji, Rumtunji i Jugosławji wobec inicjar 
tywy rzymskiej, która w ciągu ostatnich 
paru tygodni uległa znacznym modyfika­
cjom. Rada państw Małej Ententy stanęła 
obecnie na stanowisku, że pakt czterech 
W teraźniejszej swej formie nie przedstawia 
‘dla nich żadnego niebezpieczeństwa. Pier­
wotna wersja paktu została definitywnie 
porzucona i właściwie może on tylko obcho­
dzić jego sygnatarjuszy. ■ W  zmodyfikowa­
nym projekcie paktu uwzględniono poza 
tern wszystkie zarzuty i sprzeciwy, podnie­
sione przez państwa Małej Ententy w sto­
sunku ich własnych interesów.

Następnie rada Małej Ententy podkre- 
fla z zadowoleniem, że państwa zachodnie 
dały zapewnienie, że nowy pakt w niczem 
nie naruszy istniejących granic i że będą 
one działały zgodnie z obowiązującemi 
traktatami oraz w duchu statutów paktu 
Ligi Narodów ze specjałnem uwzględnie­
niem art. 19-go paktu Ligi. Nadto rada 
państw Małej Ententy przyjmuje do wiado­
mości, że przez nowy pakt czterech w tu­
czem nie naruszone zostaną dotychczasowe 
układy wiążące państwa europejskie, i że 
problem rewizji granic został z treści paktu 
całkowicie wykluczony.

Na podstawie powyższych paktów rada 
państw tak ostatecznie definjuje swe stano­
wisko: „Posiadając pełne gwarancje, że ma­
jący się zawrzeć pakt nie naruszy w uiczem 
obecnego status quo w Europie, a w szcze­
gólności. nie naruszy interesów Małej Enten­
ty, wyraża nadzieję, że nowy pakt przyczy­
ni się tylko do dalszego zbliżenia między 
czterema wielkiemi mocarstwami i do za­
cieśnienia więzów współpracy w kierunku 
przywrócenia trwałego spokoju na świecie, 
a zwłaszcza na kontynencie w Europie1*.

Niewątpliwie w związku z uchwałą rady 
państw Małej Ententy półoficjalna agencja 
prasowa „Iskra“ ogłosiła we wtorek oświad­
czenie, -pochodzące z dobrze poinformowa­
nych kół politycznych w Warszawie, z któ­
rego wynika, że stanowisko rządu polskie­
go w stosunku do omawianego paktu nie 
ulega żadnej zmianie i pozostaje negatywne.

Przyznajemy się otwarcie, że nie może­
my się dopatrzeć głębszego sensu w tern 
oświadczeniu, ogłoszonemu, jak już zaznaczy­
liśmy, w związku z modyfikacją stanowiska 
państw Małej Ententy w stosunku do paktu 
czterech. Wygląda to tak, jakgdyby chodzi­
ło o specjalne podkreślenie różnicy zdań, 
jaka wynikła w tej sprawie między Polską 
ą Małą Ententą.

Wydaje się nam, że tego rodzaju posu­
nięcie nie było zbyt szczęśliwe ani pod 
względem merytorycznym, ani formalnym. 
Oo zaś się tyczy jego strony politycznej, to, 
oczywiście jeszcze trudniej znaleźć dla niej 
usprawiedliwienie.

Zanim zdecydowano się ogłosić komuni­
kat „Iskry", trzeba było przedtem zastano­
wić się spokojnie, czy między „pozytyw 
nem" stanowiskiem Małej Ententy, a „ne-1

gatywnem" Polski w sprawie paktu czte­
rech istnieje tak zasadnicza różnica, że po­
wstała nieodparta konieczność uczynienia 
z tego pewnego rodzaju manifestacji poli­
tycznej. Trzeba było przedtem pomyśleć nad 
konsekwencjami tego kroku, r przede- 
wszystkiem nad wrażeniem, jakie on musi 
wywrzeć w świecie politycznym.

Ody wczytać się uważnie w te wszyst­
kie zastrzeżenia, których tyle znajduje się 
w uchwałę rady państw Małej Ententy, to 
nie trudno dojść do wniosku, że jej „pozy­
tywne" stanowisko wobec paktu czterech 
nie różni się tak bardzo od krytycznego 
i negatywnego stanowiska Polski. Według 
rady państw Małej Ententy, z paktu czte­
rech naprawdę nic już nie pozostało, stracił 
on wszystkie trujące zęby i zeszedł do po­
ziomu jeszcze jednej kombinacji politycznej, 
pozbawionej głębszego znaczenia I poważ­
niejszych wpływów. Na taki pakt państwa 
Małej Ententy godzą się, bo nie mogą się 
nie zgodzić, gdyż i tak dojdzie do Bkutku 
bez względu na to, jakie są ich zapatrywa­
nia i poglądy.

Jeśli chodzi o meritum zagiinłerdr, to 
przecież stanowisko państw Małej Ententy 
pokrywa się w zupełności z polskim punk­
tem widzenia- Istniejąca różnica polega na 
c-zem innem: rada państw Małej Ententy 
„wyraża nadzieję, że nowy pakt przyczyni 
się do dalszego zbliżenia między czterema 
wielkiemi mocarstwami i do zacieśnienia 
więzów współpracy w kierunku przywróce­
nia trwałego spokoju na świecie", my zaś 
nie podzielamy tej wiary i dlatego mówimy 
otwarcie, że pakt w pierwszej redakcji był 
niebezpieczny i szkodliwy, a w drugiej —  
jest niepotrzebny, bo przez samo swe istnie­
nie powodować będzie niezadowolenie i fer­
menty. Różnica więc jest oparta na subiek­
tywnych przesłankach  ̂ a więc nie na tyle 
istotna, żeby zachodziła potrzeba demon­
strowania jej w takiej bądź co bądź, nie 
bardzo politycznej formie.

Pospiech jest dobry, ale nie zawsze, 
a zwłaszcza wtedy, gdy wchodzą w grę po­
ważne interesy państwa. Na terenie polityki 
międzynarodowej toczy się akcja o bardzo 
szerokiej skali, wymagająca z naszej strony 
nie tylko wielkiej czujności 1 energji ale 
także dużej rozwagi i zdolności przewidy­
wania. Powodowanie się w polityce nastro­
jami I Impulsami nie jest właściwą metodą, 
bo prawie zawsze zawodzi.

A. D.

P a k t  e z t e r e c l i .
P ^ ryi, 31. 5. (P A T .) Z  Rzym u nadeszły in- konferencji rozbrojeniow ej konw encję, zapew-< 

form acje potw ierdzające w iadom ość, i i  pakt niającą istotne redukcje i ograniczenie zbrojeń. 
4-rech będzie parafowany we środę wieczorem Niemcy uznają, ii w systemie, m ającym  na ce- 
Iub we czwartek rano. Parafę położą w  imieniu hi ustalenie bezpieczeństw a dla wszystkich na-> 
Francji, N iem iec i Anglji ambasadorowie. W  i rodów  mogą uzyskać równouprawnienie tylko 
imieniu W łoch  podsekretarz etanu w minister- etapami, zgodnie z Paktem  Ligi, 
stwie spraw zagranicznych Suvich.

Londyn, (P A T .) Dzienniki londyńskie og ła ­
szają dzisiaj tekst paktu 4-rec-h m ocarstw , k tó ­
ry  raa b y ć  parafow any w  Rzym ie. Przed w ła ­
ściw ym  tekstom um ieszczano następujący 
w stęp: „św iadom e odpow iedzialności, jaka cią­
ży na nich' ja k o  na członkach’ Raidy L igi Na­
rodów , oraz odpow iedzialności w obec L igi i je j 
członków  ja k o  Bygmatarjuszy paktu locarneń-
skiego, przekonani, iż stan niepokoju , panują- f ^ _ ......_c_  Tr—
c y  n a  św iecie m oże b y ć  usunięty ty lk o  przez okres nieograniczony, przyczem  układające się 
w zm ocnienie uczucia przyjaźni i przez po-1 strony będą miały praw o w ypow iedzenia tego 
twierdzenie zaufania w  sprawie pokoju , wierne! naktu na 2 łata,
zobowiązaniom Paktu Ligi, Paktu w LO cam oij 6) porozum ienie niniejsze będzie ratyfiko. 
, a, °  ,e  śf-Brtfnd, oraz potwierdzając s w o ją ; wane w  jak najszybszym  czasie i będzie zar«v 
deklarację m euciekam a się d o  przem ocy, któ- ^trow ane w Lidze Narodów, 
rej zrtsady zostały przyjęte na konferencji roz­
brojeniowej w dniu 2 marca, pragnąc dać n a j­
pełniejsze poparcie wszystkiom  postanow ie­
niom paktu , oraz respektując praw a każdego

4) wysokie układające słę strony zgadzają 
się co do tego, że będą się wzajemnie naradza­
ły we wszystkich kwestjach, a zwłaszcza w 
tych, które dotyczą gospodarczej odbudowy 
Europy,

5) porozumienie niniejsze zawarte zostaje 
na okres 10 lat, licząc cd chwili wymiany do­
kumentów ratyfikacyjnych i zostanie odnowio­
ne automatycznie o ile nie zostanie wypowie­
dziane w ciągu 8 lat, trwając następie przez

WOJEWODOWIE O SAMORZĄDACH.

Warszawa 31. 5. (Telef. w ł.). W  dniu dzi­
siejszym zakończono zjazd wojewodów, który 
był poświęcony głównie zagadnieniom samo­
rządowym. Omawiano wszystkie sprawy samo­
rządowe, które są aktualne wobec bliskiego 
wejścia w życie nowej ustawy. Poruszano po- 
zatem sprawy gospodarcze, m ające bezpośre­
dni związek z zakresem działania w ładzy ad­
m inistracji ogólnej.

— o-------
Warszawa SI. 5. (Telof. wł.). W  drodze do 

Sow ietów  przejechała przez Polskę w ycieczka, 
udająca się na festiral teatralny d o  M oskwy. 
Przejechała grupa turystów  z Am eryki, Atnglji. 
Francj, Włoch., w  liczbie 500 osób. W raz z ni­
m i w yjechała  w ycieczk a  Inturistu z Polski 
w składzie 100 osób.

EKW IW ALEN T NIEPOWODZEŃ KONFE­
RENCJI ROZBROJENIOWE J,

Londyn, (PAT.) Cała prasa londyńska uwa.-j 
pan wa wysokie układające się strony zgadza-’ jg, ^  rzecz pewną,, że pakt 4-rech mocarstw 
ją się co (do następujących' artykułów; tostami* parafowany w e czwartek w Rzymie a

1) wysokie układające się strony zgadzają następnie- rychło podpisany. Mn t-o b y ć  ekwiwa-
się co do tego, że wszystkie kwestje pomiędzy lentem niepowodzenia konferencji rozbrojeniu-
niemi winny być wniesione do Ligi Narodów wej na wypadek jej odroczenia. Praisa uważa,

że itiałdhośct zosta ły  pokonano j  na zasadzie 
depesz % R zym u ogłasza rzekom o autentyczny 
teksrt przyszłego tekstu. T y lk o  jeden „Daily 
Herald" donosi, że pakt 4-rech mocarsstw nie 
będzie podpisany przed otwarciem wszechświa­
towej konferencji ekonom iczne’, albow iem

aolci- zapewnienia skutecznej poetyki współ­
pracy dla utrzymania pokoju,

2) wysokie układające się strony, biorąc 
pod uwagę ewentualne zastosowanie artyku­
łów paktu Ligi Narodów, a zwłaszcza artyku­
łów 10, 16 i 19 postanawiają badać przez re­
gularne organa Ligi, podobnie Jak wszystkie | rząd francuski zamierza obstawać przy tem, 
i ’  —■•- - ,_ i  ’  •- aby liczne, nieuregulowane spory pomiędzy

Francją a Włochami, bodące od w ielu lat przed 
miotam bezowocnych rozm ów  dyplomatycz­
nych, zostały załatwiono przed podpisaniem 
paktu 4-rech mocarstw. Oznacza to zdaniem 
.-Daily Heralda*1 odroczenie podpisania paktu 
na czas nieograniczony.

inne, propozycje, mające na celu ułatwienie 
pełnego zastosowania tych artykułów, zawar­
tych w pakcie,

3) ponawiając swoje wspólne decyzje z dnia 
11 grudnia 1932 r. wysokie układające się stro­
ny postanawiają, by brytyjski plan rozbroję- 
nia był podstawą dyskusji, któraby ułatwiła

Obniżka taryfy p o c z t o w e j .
Warszawa, 81. 6. (Telef. w t). MMster poewt 

i telegrafów ogłosił nową taryfę pocztową.
Depesze pilne, za, które płacono dotychczas 

trzykrotną stawkę, będą obecnie tylko dwa ra­
zy droższe. Nadawanie ' depesz przez telefon 
obniżono z 50 groszy na 30 groszy. Wprowa­
dzono nowe depesze gratulacyjne, od których 
opłata przy 15 słowach wynosić będzie 1-25 zł. 
W  telefonach przedłużon-o maksymalny ozos 
rozmowy w publicznych automatach *  3 minut 
na 6 minut za 20 groszy. W  rozmowach między 
miastowych wprowadzano t. zw. abonament te­
lefoniczny, polegający na stałem dostarczaniu 
rozmów w określonej porze dnia. Taryfa prze­
widuje zwykły albonamemt telefoniczny, sezono­
wy na okres 3 miesięcy 1 czasowy na okras 
conajmmiej jednego miesiąca. Dla połączeń pod 
miejskich, wprowadzano ulgowe opłaty w go­
dzinach słabszego ruchu. Liczba stacyj pod­
miejskich .Warszawy została rozszerzona na 58 ’

miejscowości. Zniżono do 5 zł. kaucję pobiera 
ną pray wzywaniu do rozmowłniiey przez spe­
cjalnego posłańca.

W  opłatach pocztowych poza obniżeniem 
opłaty za listy polecone, paczki i druki haudio i 
we, Ministerstwo obniżyło opłaty za składów* 
od paczek z 35 groszy na 25 groszy,

© t l i ©
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ROZDZIAŁ ZAMÓWIEŃ SOWIECKICH. 
Warszawa, 31. 5. (Telef. wł.) Zam ówienia 

sow ieck ie  na w yrob y  hutnicze podzielono na­
stępu jąco: K atow icka  S-ka A k c., Huty K ró­
lew ska i Laura 60.000 tonn, Hut-a P ok oju  50 
tys., Huta Bankowa w  Dąbrowie G órniczej 

30 do 40.000 i Zakłady M odrzejowskie 10.000 
tonn.

ZW ĘG LO N E ZW ŁO K I P R Z Y  SZOSIE 
GRODZIEŃSKIEJ.

W ilno (PAT.) Na terenie powiatu wileń- 
sko-trock iego  w  leisie w  pobliżu przystanku1 
k ole jow ego Ponary w- odległości 1 km. od toru 
k ole jow ego, a 150 metr. od drogi prowadzą­
cej od szosy, grodzieńskiej d o  w si Białej Baki,

pastuch znalazł wczoraj zwęglone zwłoki dtf
tego stopnia zniszczone przez płom ienie, że nie 
można- by ło  odróżnić, c z y  to są zw łoki kobie­
ty, czy  m ężczyzny. Sądząc ze śladów , zw łoki 
leżały od  kilku dni. Na palenisku obok  zw łok  
znaleziono dwie rozbite butelki, sukienkę, sw e­
ter. kaw ałki fot-ografji, na ktÓTej podobizny o- 
sób w ytarto, oraz resztki paszportu rosyjskie, 
go. Na m iejsce w yjechały w ładze śledcze z ca ­
łym aparatem śledczym .

W arszaw a 31. 5. (Telef. wl.). Departament 
Służby Zdrowia zanotował w  ubiegłym  ty g o ­
dniu jeden  w ypadek paraliżu dziecięcego (H ei- 
ne-Medina) pod  Lw owem .
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9 mm  piszą inni?..
Qfeurza]?ce chamstwo.

W  nb. n ied zie lę  U k ra iń cy  sk ład a li h o łd  
Iw a n o w i F ra n ce  n a  cm en tarzu  Ł y c z a k o w - 
Bkim w e  L w o w ie . W  tra k c ie  przem ów ień  
■część m ło d z ie ż y  n a c jo n a lis ty cz n e j u d e rzy ła  
kam ien iam i ( !)  n a  inną gru p ę  m łod z ieży  
z  „L u k ó w 11, k tó ra  p o d d a ła  się  k ie ro w n ic ­
tw a  p a ń s tw o w e g o  u rzęd u  P . W . i W . F . Na 
m arg in esie  te g o  w y p a d k u  p isze  ,.T )i!oi;:

,,W  czasie, gdy  na grób w ielkiego po-

Hitlerv :acja protestantyzmu.
Fiem a dzis w Mierne"joeli popularn iejszegoj „suw erenności (rcligijnoj) państwa narodowo 

wyrażenia, -—- ja k  ,-Gleie' jchnllung” . Podobnie, ] socja listyczn ego-'. ..K ościół ew angelicki" jest

dty  padały  kw iaty, g d y  w niempip skupie- stw ou

jak. w  Polsce p o  maju U); ii r. —- ,.sanacja m o­
ralna1',., Cóż jest to ,.(■ riclisclialt.mig11? Uje­
dnostajnienie. wląezenio r Jzbieżnyeh dotąd ele­
mentów społecznych w lrjtrój państw ow o-poli- 
tyezny „W łącza  się*’ v jo,; w „p ań stw o" or­
ganizacjo robotnicze, m łodzieży, prasę, sport, 
partjo polityczne, litcn  n:ę. ( i da iWk i (. 
Obecnie na porządku dziennym stanęła, sprawa 

’ ezonia" protestanckich kościołów  w ..pań­

ciu składano hołd Jego pamięci, na g łow y  
rodaków , k ilka k rok ów  przed nagrobkiem 
padły  kamienie z rąk przedstawicieli jed­
nego kierunku naszej m łodzieży. R óżne by-

ujednostajnienie11 dzieła reforma-

kośeioiein N iem ców , t. j. ..aryjskiej rasy11. Na 
jego czele stać będzie ,,Biskup R zeszy", mają­
cy stolicę w W iftenberdze, w „m ieście Lutra". 
..K ościół" dziel? sic na 10 „k ościo łów  krajo 
w ych '1 z ..biskupami krajow ym i1̂  na czole.

Pokazało się jednak, że „N iem ieccy  Cłuzc- 
ścijanieA ni(> dadzą sobie rady. łlitlcr  poistamo 
wił przyjść mu z pom ocą. Na je g o  życzenie ze- 
brali się przedstawiciele łuterskich kościołów  
w Loccum  i ucbwaliłi ideowa platformę dla 
łączących  się gmin protestanckich, nadto po 
stanowiii rządy nowym „k/jSciołem 1’ pow ierzyć

:i /, państwom Hitlera. Sprawa, ciekaw a bar- 
dzo. Znaczy  bowiem, że odżyw a dawna zasa­
la reform acji, daja.cn świeckim rządom praw o | _ j p vj-U]l0W; R zesze ’1... Platforma ideowa jest 

. , . . .  . . n . . organizowania życia  religijnego i kościelnego ^ ./barw n a. Obejmuje 3 zasadnicze punkty; 'wia
w a] ą _środki walki z przeciwn.kam, Os a> (,.cnhl? re.g }0, cins „ - l ig io ’1). idea ..państwa je - ' w  ?,osa OS(.bow ego. w bóstwo Jezusa 'C l.ry - 

która przemieniła mej cc e_ o , , - tn o h te g o r z u c o n a  w masy przez Hitlera, nie stlls., ; w „k ośció ł Ducha św.“ . Takie ma byćma wojna,
z je j uczestników  w  Kaunibala, zadem on­
strow ała nam niejeden haniebny środek, 
n iegodny człow ieka. A  mimo to nawet 
wśród najw iększego rozkładu i huraganu

kościelna.zatrzym am się w ięc przed bramą 
dlrjgnie także w dziedzinę sumienia.

Potrzebę „u jednostajnienia1' protestanckich 
„  , . k ośc io łów  usprawiedliwia, rząd Hitlera roafci-

w ojny nadchodziła eh rda, w której w ro-| c jpm panujacem  w  frcch kolacij. które —  jak
g owie przeryw ali sw oją  krw aw ą rozpraw ę: ,viCm y' _  doprow adziło reform acy jne w yzna­

nia pranie d o  rozkładu... Na terenie Rzeszy 
obok  silnego liczebnie w yznania iuterskiego 
istnieje i działa szereg innych wyznań prote­
stanckich, jak  m. p. wyznanie kalwińskie (zw a­
ne . refom iow anem 11). i kilkadziesiąt „sęki?1 (rne- 

samozrozumiałą^ prawdę, że -przed m ogiłą noT1itćw , baptystów , i in.). Co w ięcej! TEyzua- 
w jełk iego człow ieka przysługuje praw o zło- ,,jp protestanckie jest. wewnętrznie rozbite na 
żemia hołdu  każdem u bez w zględu na jeg o  c;7ftreg 0fp am ów; ' „pozytyw m ycłi11 i „liberał-

—  to  by ła  chwila poszanowania w obec 
zmarłych. Człow iek kulturalny nawet (!) 
g d y  w chodzi na cmentarz sw oich  w rogów , 
zapom ina o uczuciu nieprzyjażni i niena­
wiści. Ozy potrzeba przypom inać i tę drugą

stosunek do n iego i bez w zględu na to, w  
jakiej form ie pragnie sw oją  cześć okazać’ 1. 
Z a ch ow a n ie  się  c z ę ś c i m ło d z ie ż y  ukra­

ińskiej jest is to tn ie  w n a jw y ższy m  stopn iu  
oburzające. S tan ow i to p rze ja w  n a jbru ta ł- 
niejszego ch a m stw a  i n ien a w iści p a rty jn e j.

Jak to doszło ds procesu Ruszczewsklego
„Kurier Poznański11 pisze na m argin esie  

Tzyroku R u sz cz e w sk ie g o :
„W yrok został wydany, ale m y  sprawę 

uważać należy za zamkniętą? W  toku 
przewodu sądowego wyszły na jaw nowe 
skandale i nowe złodziejstwa, które ocze­
kiwać będą nowych wystąpień prokura­
tora. Sprawa Ruszczewskiego będzie się 
Jeezcze długo ciągnęła...

Zwykły obywatel po przeczytaniu zwła­
szcza mowy prokuratora Grabowskiego za­
pytuje, Jak mogło się stać, że Ruszczewski 
»  swoją bandą mógł tak długo bezkarnie 
Okradać skarb państwa, że m ógł z taką swo­
bodą obławiać się na setki tysięcy złotych.

Sprawa przeciek ciągnie się oddawna. 
So jut w styczniu 1929 r. poruszona zo­
stała przez Klub Narodowy w komisji bud­
żetowej Sejmu. Już wówczas domagano 
się śledztwa, juf wówczas obciążające ze­
znania składał w Sejmie przedstawiciel 
Najwyższej Izby Kontroli p. Fumhęjm. Ale 
wtedy jeden s przywódców BB. poseł Pola­
kiewicz, zbył podniestony alarm krótkiem 
oświadczeniem, te  jego zdaniem „wszystko 
to sprowadza się do pewnych nieformalno­
ści* (cytujemy z

nyclh11 chrześcijan. —  na zw olenników  so c ja ­
lizmu i nacjonalizm u i t. p. Wresz.-eie jednoli­
tość  protestantów  rozbija  podział na „k o ścio ­
ły  krajrówe’ ’ (pruski, sapki, bawarski i t. p.\ 
z których’ każdy  pilnie przestrzega sw ej mit-o- 
nom ji i na w łasną rękę regu lu jo stosunek d o  
państwa w formie układów  (konkordatów ) z 
rządem.

Ternu rozbiciu pragnie Hitler położyć kres. 
ierwotnie m iał zamiar pok on ać rozbicie przez 
tworzenie now ego ruchu religijnego, który  

w yszedł z partji nn.ro d n w o -? o ej n-1 i s t y czn e j . a 
który otrzym ał nazwą „Zw iązku Niem ieckich 
Chrześcijan". Program  tego ruchu obejmuje 
W stępujące punkty:

o tw orzyć  jedeoi „k ośció ł ew angelicki1* zł-o- 
‘ on r  z w szystkich łuterskich i kalwińskich 
k ościo łów  i gmin. .Tego podstawą, ideową, by fa - 

.E w augelja (!) Trzeciej R zeszy11, uznanie

„C redo11 now ego wyznania. Dla jednych będzie 
za słabe i za szczupło, dla innych zbyt znowu 
obszerne. Na razie jednak co innego jest 
przedmiotem sporu... Oto poszczególne odłamy 
luterskie nie m ogą się zgodzić na jednego kan- 
’ vdata na „biskupa Rzeszy’*'. H itlerow scy „n ie­

m ieccy chrześcijanie1’ forsują, sw ojego przyw ód 
c ę . ; pastora Aliillorn. Rząd jednak c.lice prze- 
prowadzie kandydaturę nie bojow ą, pastora 
Fodclschwinglia, kierownika dobro czynny eh
zakładów  w Eeihch H itlerowcy dom agają się 
teraz, by  „b iskup R zeszy" by ł w ybrany p le­
biscytem ludności protestanckiej w d. P>1. X. 
Zdaje sic jednak, że Hitler, względnie jego 
rząd. załatwi te nom inacje włai-no wolnie. Taka 
jest. zresztą jog o  zasada.

Mamy w ięc do  czynienia z bardzo cieka­
wym eksperymentem rządu Hitlera. Trudno pn 
wiedzieć, czy  i w  jakim zakresie ton ekspery­
ment, sio uda. W  każdym razio nie ulega wąt­
pliw ości, żo;

aj „K ośc ió ł Ew angelicki R zeszy" będzie 
zlepkiem różnych w yznań i sekt, które z sobą 
łą czy  ty lk o  nacisk politycznych warunków, a 
nic w spólność dogmatu.

2) „B iskup R zeszy1’ (jak i „biskupi krajo­
wi’1) nie będzie Biskupem w znaczeniu kano- 
mcznóiu: w yznania protestanckie nie przyjm u­
ją. ani sakramentu kapłaństwa, ani święceń i 
urzędu biskupiego. W prow adzają termin, k tó ­
remu nie będzie odpow iadała w łaściwa treść.

W . Z.

Oryanizacjs sanacyjne są bogate.
Jest rzeczą powszechnie znaną, że organi­

zacje sanacyjne posiadają stosunkow o duże, 
jak na dzisiejsze czasy, fundusze. T ylko w ma­
lej części pochodzą w ie »  w kładek człon k ow ­
skich. Przyznać jednak trzeba, że trochę w kła­
dek w pływ a, g d y ż  ezłonkorwlie tych  organiza- 
nyj otrzym ują rozmaite udogodnienia i ulgi. 
'1 o  też np. bezrobotni zapisują się do sanacy j­
nego Z. Z. Z. i p łacą 2 złote w nadziei, że 
otrzymają pracę przy naprawie dróg lub regu­
lacji rzek. D o ..Strzelca" zaś zapisują się ży ­
dzi. b y  (korzystać z w ielkich zniżek k o le jo ­
wych. Pożytku w ielkiego, oczyw iście, z takich 
członków  marana, ale w kładki są.

Same jednak w kładki nie w ystarczyłyby na 
opłacenie kosztow nego aparatu organizacyjn -- 
go  w tych ..ideow ych ’1 zrzeszeniach. Otrzymują, 
więc jeszcze zasiłki, które muszą iść w  m iljo- 
ny. Inaczej nie m cńcaby zrozumieć, w  jak i spo 
sób  taka np. „Ilustrow ana Dekada Akadem ic­
ka11 może urządzać oalomiesięczną w ycieczkę 
nad morze Czarne za 150 zł. W  tej sumie są 
już wszystkie koszta przejazdów i utrzymania.

Albo inny przykład. ..Straż Przednia.11 
w W arszawie organizuje d la  sw ych całonków 
w akacje nad Bałtykiem . Calamiosicezny pobyt 
w Gdyni wraz z podlróżą kolejow ą, a  nawet 
mai cmi w ycieczkam i, ,ma kosztow ać 22 złote.

Ma się wrażenie, żc, mano w ielkiego zubo­
żenia społeczeństwa, na agitację sanacyjną, 
idzie tnfo pieniędzy, c o  dawniej, w latach d o ­
brej konjuntury. W  a*. 1928 głośna była sprawa 
wydania S milj. zł. z funduszów d yspozycy j­
nych na w ybory. A. ile to .piemedf/y w ydaw ało 
się w tedy na popieranie różnych w ydawnictw , 
krzewiących „idenlogję"1 sanacyjną!

Gdy sie zaczął kryzys, źródła pieniężne 
prasy sanacyjnej zaczęły w ysychać. Część su- 
chotniic/ych pisemek przestała w ychodzić Ale 
sanacyjne organizacje m łodzieży sn jeszcze dziś 
bardzo bogate.

Powrót prosperity w Ameryce(?)
S T A N Y  ZJEDNOCZONE PO ZNIESIENIU- ZŁOTEJ KLAUZULI.

Uchylenie klauzuli złota w  Stanach Z jedno sposób bardzo niewierny, stwierdzając, iż po
C7.ornych w yw oła ło  w  Am eryce poważno róż­
nice zdań ł najbardziej rozbieżne opinje. Usta­
wa przyjęta  pr7.ez D.bę Reprezentantów nosi 
oficja lną nazw ę „ustawa, o ustaleniu jednolitej 
w artości środków  płatniczych w  Stanach Zjed­
noczonych11. Ustawa ta  w  najbliższym czasie 
ma b y ć  przedłożona Senatowi, który  w ciągu 

diarjusza sejm ow ego). A! tygodnia uchwali ją  w  tem samem brzmieniu.
sam p. Miedziiłskl, ów czesny minister poczt 
I telegrafów 1 przeSożony Enszczewtskiego, 
oświadczył w  komisji budżetowej Senatu, że 
bierze za działalność Ruszczewskiego pełna 
odpowiedzialność I tem sprawę narazle zam- 
fciął".

Chiński mur dokoła Polski.
__„Dziennik Poznański" kiry ty  bu je  o k o l-  

t)Tlr min. skarbu zawierający nowo ograni­
czenia paszportowe. M. in. kto ze ch ce  w y­
jechać (nawet za paszportem zw y cza jn y m , 
bez zniżki), musi udowodnić „k o n ie c z n o ś ć  
•wyjazdu11.

„Przepis ten *—  pisze „D ziennik”  —  naj­
w yraźniej wJcraoza w zakres sw obody  oby­
w atelskiej i  pozostawia swobodnem u 
uznaniu w ładzy adm inistracyjnej (flcolicz- 
nośó tak sulbjektywną, jak  ocena ewen­
tualnej potrzeby w yjazdu zagranicę.

N a specjalną uwagę (zasługuje także 
kw est ja  t. z w. paszportów  ulgow ych , któ­
rych w ydaw anie ograniczono jeszcze bar­
dziej. Bez przesady mcżtna stw ierdzić, tże 
mizy&kanie tak iego pastzportu jest już nie 
sztuką, ale w ręcz szczęściem , bowiem prze­
darcie się przez mur dziesiątka jjaragrafów 
staje się coraz trudniejsze, zwłaszcza w o ­
bec tego, że kierow nicy urzędów  niższych 
instancji są. osobiście odpowiedzialni za 
w ydanie paszportu  u lgow ego na. jpockita- 
wae-h, które m r.irtorjum  uzna za niedosta­
teczne. Z paszportów  u lgow ych  korzystają 
zazwycz.aj ludzie chorzy, nie m ogący  prze­
prowadzać kuracji w  kraju, m łodzież, stu- 
d jująca zagranicą, przem ysłow cy i kupcy) 
w yjeżdżający  w  sprawach zaw odow ych , 
przedstaw iciele sfer artystycznych i nauko­
w ych, podtrzym ujący tuk ważną dla nas 
wym ianę kulturalną z zagranicą i, nako- 
n ieo, sportow cy. Do w szystkich  tych, 
a zwłaszcza dw óch ostatnich katego.rji pe­
tentów' o ulgowo paszporty, stosu je się

ogólnym  podniesieniu poziomu eon na. rynkach 
św iatow ych, do którego to ce.lu dążyć ma kon-

Niemiecka polityka wschodnia.
W  piśmie litewskim „L ietu vos Zinios" znaj­

dujem y następujące trafne uwagi o niemieckiej 
pelitycc w schodniej:

Polityka /.ograniczna, hitlerowskich Nie­
miec doznała fiaska. Hitler, przyparty przez

W  uzasadnieniu do ustaw y stwierdzono, 
że uchydemiie klaznii złota nastąpiło z teg o  po­
w odu, i ł  nie odpow iada ona obecnym  w ytycz­
nym  polityki gospodarczej i walutowej Stanów 
Z jednoczonych , przestaje b y ć  przeto w  przy­
szłości w iążącą. W edług  op io ji sfer n ieoficjal­
nych ustaw a ta  ma na celu  u zysk acie  przez 
R oosere lta  całkow itej sw obody na londyń­
skiej konferencji gospodarczej. Potwierdza to 
fakt. że wniesienie projektu ustaw y do  parla­
mentu nastąpiło bezpośrednio po konferencji, 
odbytej przez R oosevelta z członkami dele­
gacji i rzeczoznawcam i amerykańskimi na kon 
ferencję londyńską. W  czasie konferencji s e - ’ 
na tor 'Steagaii ośw iadczył, że po przyjęciu 
ustaw y żadne płatności i zobowiązania państ­
w ow e czy  obligacje nie będą płacone w zlocie. 
Stanowi to część programu pom ocy  Roosevelta 
i przyjęcie ustawy .jest jednem  z najdonioślej­
szych wydarzeń w historji polityki walutowej

ferencja londyńska —  nowe cła  nic naniozą j prezydenta Am eryki R oosere lta  do^ ściany , 
status ((Uio. Oznacza to niewątpliwie powrót („sikowiele się niemal w yrzekł tego. co przed- 
do protekcjonizm u w  Stanach Zjednoczonych j ; ,.m glosil. Rzecz |irosta 'św ia t- nie. jest taki 
i likw idację wyznawanej przez RoOsevelta z a -1 ri:liwny. by uwierzył z łatw ością pokojow ym  
sady, iż cła ochronne stanowią przeszkodę do słow om  Hitlera. Jednak sam Hitler musiał zro- 
opanowania kryzysu. Z.namien,ne jest również. | -/mnie,', że droga na zachód i południe jest dla
i w  projektach ustaw y o pom ocy dla farme­
rów przewidziano są. chi. które w yrównywać 
m ają podatki wewnętrzne nałożone na prze­
twórczy' przemysł rolniczy.

Na ogół (stwierdzić należy, że uchylenie 
klauzuli złotej w śród członków  rządu w yw o­
łało bardzo poważne zastrzeżenia. Najsilniej 
brzmi w  tej sprawie sprzeciw  senatora GLss.n,

imperjaliznni niem ieckiego uniedostepm ona. 
Pozostaje W schód, budzący nadzieje niemiec­
kie z powodu tarć. .jakie się ta.m przejawiają. 
Obecnie Hitler okierowal swą politykę zagrani­
com na W schód.

Dążenie na W schód, czyli Dran-g nacli Os- 
m jest kamieniem w ęgielnym  w polityce za- 

rranicznej Hitlera. Przyznaje to zresztą hitłe-
se.kretarza skarbu i tw órcy  systemu Fedora! | n ,w-ska  ewangel.ja. w  postaci książki Hitlera 

Roseiwe B a ird . OświciTczył on. że decyzja taj ..yjpńi K am pf11. H itlerow cy podkreślają, że ich
winna być zaskarżona do sąau najw yższego, 
rd y ż  jest bezwzględnie sprzeczna z konstytu­
cją i obowiązująeem i w Stanach normami pra- 
wnemi.

Rozporządzenie w ykonaw cze do tej ustawy 
przewiduje, że wszyskie m onety i pieniądze 
papierowe, które dotychczas były  emitowane 
lub l>ędą emitowane w  przyszłości, m ogą być 
zużyte .na zapłacenie wszelkich publicznych 

irywatnych. długów  po ustalonym przez rząd
Stanów. Pociągnie to za. sobą niewątpliwieWjionalpkrn kursie, 
chw ilow ą odbudow ę prosperity. Uchylenie klan! Sekretarz skarbu WooRin ‘ oświadczył, że 
żuli złota, obejm uje wszelkie państwowe pa-! -w iecie  ustawy likwiduje dotychczasow ą uie- 
piery Stanów Z jednoczonych , opiew ające n a-pew ność, co c’ o  zobowiązań zawierających 
złoto wszystkie prywatne papiery w artościow e! klazule złota. IV przyszłości więc wszystkie

stare zobowiązania, opiewające na- złoto, wy­
równyw ane zostaną nowemi zobowiązaniami, 
nie przewidującorni złotej klauzuli. TE ten spo­
sób problem d ługów  publicznych i prywatnych

i zagraniczne zobowiązania w złocie,
O przygotow aniach Stanów Zjednoczonych 

•do walki na konferencji gospodarczej świad­
czy  również przyjęcie przez pow ołaną nieda­
wno kom isje dla kontroli ustaw przemyshj-J imnrmowany zostanie na podstawie nowej 
w ych szeregu wniosków , zmierzających - do 
podwyższenia ceł ochronnych. IV czasie d y ­
skusji nad tą sprawą na posiedzeniu kongresu 
próbow ano nowe zw yżki cen m otyw ow ać w

cytow ać kilkanaście faktów  z ostatnich 
tygodni, które wyka/żą niezbicie, że odm o­
wa paszportu u lgow ego spow odow ała dla 
kraju szkodę, nieproporcjonalnie wielką do 
korzyści skarbu11.
O d dzie lam y  się chińskim  murein od 

obecnie drakońskie przepisy. M ożemy za- J^Uuropy! Od je j  ku ltu ry  i je j ży c ia !

ustawy. Tak więc długi wojenne i należne 
\mervee sunie ulegną redukcji o \'3%.

K . M

Taniej niż za ceną
B IL E T U  II. K L A S Y  
mażemy podróżować 

SAMOLOTAMI P. L. L. „LOT"

polityka w schodnia prowadzona będzie plano- 
vo i aktywnie. D o tego właśnie nadaje się 
Rozenberg ze swomi planami, które już niejc- 

-ekrotnie by ły  omawiane.
Polityka w schodnia nie jart. wprawdzie w y ­

nalazkiem hitlerow ców . Niemiecka polityka 
' be dnia to dawna polityka im perjalistów i 

m ilifarystów  .niemieckich polityka junkrów  
pruskich, która wywołała, w  1919 r. woinę świa 
Iową. Stanowi to  tem większe niebezpieczeń­
stwo. Państwa w schodnie muszą, się w związ­
ku z tom m ieć na baczności. Jest to bowiem  
dla nich kwastja życia i śmierci.

T yle  „L ietu yos Ziuios’1. "Widać, żo pismo 
litewskie doskonale orjemituje sio w celach p o ­
lityki niem ieckiej, ale niema odw agi w yciąg­
nąć z tego konsekwencji. Na tom polega tira- 
u-dja dzisiejszej L itw y1’.

0 1

Prosimy P- T. Abonentów  
o nadsyłanie prenum eraty za

c z e r w ie c *
Równocześnie zwracamy się 

do wszystkich abonentów za­
legających z  prenum eratą z go­
rącem wezwaniem aby zechcieli 
niezwłocznie zaległości w yrów ­
nać
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J im  t le n  tactk ^sccsplitef
luauguracja urn Wersytatu chrzescljańsko-

społewnuge r  Wilnis.
* - -

W  niedzielę un. %  m aja hr. ,vdbyła się u- 
r oczy&ia inauguracja Ohrz e ś ci j ań iki ego Uniwer 
&ytetu R ob otirczęg o  w  W ilnie. 'r o c z y s to ś ć  zar 
sz czy ci ' ®wą obecnością Ko. A ra/biskup Jal- 
hrzykow ski oraz przedstaw iciele w ładz ! ô gsu- 
łiizaeyj społecznych. D ostojnych  gości powitał 
^cezeu Oh, U. R . p. dr. K . Niżyński. Na całość 
obchoan  z łoży ły  się: odczyt p. prezesa Niżyń­
skiego n. t. ^Sprawa robotn icza a  K ośció ł k a­
to lick i’1 oraz produkcje orkiestry pocztow ców  
: '■hor u ,.E cho“  pad dyrekcją, p. prof. K a lin ow ­
skiego. W  u roczystości w zięły  udział Chrześci­
jańskie Związki Zaw odow e oraz inne organiza­
c je  społeczne. W  rozpoczynającym  się okresie 
prace Oh. U. R . będą prowadzone przez sek­
cje : w ykiadow o-dysin isyjne, teatralną, m uzycz­
no-wokalną sportową. O dczyty, w ykłady, dys­
kusje będą się odbyw ały  co dwa tygodnie. Bi- 
Wjot-eka, licząca  k ilk a . tysięcy  tomów, oraz 
czytelnia czynne coctoień. (K AP.)

Instruktorski obóz krajoznawczy.
K om isja  K ół K rajoznaw czych M łodzieży 

Szkolnej organizuje w  czasie od 3— 16 lipca 
w SopJtni Malej obóz K rajoznaw czy dla dziew 
cząt dia wyszkolenia, instruktorek, któróby m o­
g ły  prow adzić szkolne koła krajoznaw cze. K ie ­
row nictw o obozu spoczyw ać będzie w  rękach 
pani H eleny Czapelskiej, prof. Sem. w  Żywcu. 
Uczestniczyć w  obozie m ogą uczennice szkół 
średnich’ ogólnokszta łcących  i zaw odow ych, 
k tóre u k oń czyły  1 1 lat życia . Szczegółow y pro­
gram  obozu został ogłoszony w  m ajow ym  nu­
merze „O rlego L otu".

Eeha katastrofy nod Łowiczem.
"W-r-dział cyw ilny Sądu okręgow ego w  W ar­

szaw ie rozpatruje sprawę pow ództw a cyw ilne-i 
go . w niesionego przez w dow ę po ś. p. Roiam 
dzie. Jak wianom o. ś. p. R oland-K onopka, ak-j 
Tor ,,Morski ego Oka” , zginął w  katastrofie pod , 
Łow iczem . W  procesie kannym aktor E. B odo 
oraz trzej przedstawiciele magistratu Łow icza 
skażam  zostati za spowodow anie w ypadku, je ­
dnakże kara ta  została um orzona z m ocy  arnne- 
st-ji. Obecnie w dow a po ś. p. Rolandzie wno­
si w  imieniu swojem i dw ojga  dzieci pow ódz­
tw o cyw ilne na sumę 160.000 zł. W yrok  spo­
dziew any jest za kilka. dni.

Spor o wizytówkę r«&*na.
P opm am y na gruncie warszawskim rabin 

finalm Pozmer, b. rabin sądow y i członek ra- 
Jbinata wojskowegio, narażony jest- ma duże 
przykrości, w ynikłe na tle tarć z młodym, ra ­
binem w  munduwe, kapitanem Boruchem Stein 
barguem.

W og óle  o kapitanie Boruchu Steuiborgu dn 
ż o  mówią, w  kołach e-hasydów, kręcą nosem, 
że chodzi ubrany w mundur wojskowy, z pa­
sem i szablą i że nosi długie po kolana buty.

R abin  Pozmer miał taką nieprzyjemna przy­
g od ę : Na w izytów ce ma etykietę: „p  c . naczel 
u ego rabina w ojsk ow ego". Skrót oznacza „p o ­
mocnik yyw llny". Komuś mie podobał cię ten 
tytu ł i  zadenuuejował rabina Poznera do sta­
rostw a, gdzie został na mocy now ego prawa o 
metprzysłtigującyóh tytułach skazany na 100 
*Ł grzy wnv.

Rabin Pozner piemi się. Przypom ina, że 
przecież jest postacią, o  której krążą nawet 
anegdoty. D ość przytoczyć wypadek, g d y  ra ­
bin picłzrier delegow any został przed kilkuna­
stu la ty  na egzekucję do Cytadeli podczas ule 
wnngo deszczu. Skazaniec żyd narzekał na nie 
pogodę , na co usłyszał sentencjonalna i g łę ­
b o k o  madra uwagę rabina:

—  Panu to  nic, pan będziesz pow ieszony, 
ale Ja muszę jeszcze w racać do domu.

—  K to mnie n ie zna. —  mówi rabin — 
sto ję  w  Tozkazach. M. S. W ojsk ., podpisanych 
przez marsz. Piłsudskiego, d o  k tórego chodzę 
na Imieniny, a, nawet P. A . T . pisze o mnie 
te  na akademji z okazji 104ecia L. O. P. P. 
„b y ł  także obecn y  rabin Ghaim Pozner, z k tó ­
rym n Prezydent przywitał się i następnie 
w ychodząc, pożegnał się... T to .serdecznie"... —  
pospiesza dodać rabin.

Sprawa rabbi a Poznera, która w yw oła ła 
w ielkie poruszenie w  północnej dzielnicy mia­
sta. odbędzie się w krótce w sądzie administra­
cyjnym .

Gros? płatny w dwu ratach.
W ydzia ł pow iatow y w  Inowrocław iu w y ­

stosow ał d o  pew nego obywatela, „amieszikałe- 
mo w  G niewkowie orzeczenie w ym iarow e na 
dodatek  kom unalny do państw ow ego podatku 
gran iow ego w w ysokości l 1 grosza.

Pism o urzędowe zaznacza: ,.K w otę pow yż­
szą (jeden grosz) w ykazaną w rubryce 3 należy 
w płacie w  komunalnej kasie pow iatow ej w Ino-

ncławiu, ul. K ołaczek  Nr. 10, w dw óch row  
rwen ratach, a  to  pierwszą ratę d o  dnia 15 ma­
ja  a, drugą ratę d o  dn. 15-go listopada 1933 r.“ .

B iedny obyw atel z Gniewkow a biedzi się 
teraz nad w j nalezieniem sposobu podzielenia 
jed nego grosza na połow y , rb y  dopiero m óc 
Jo w płacić  w  dwóch równych ratach.

M a r t y r o l o g i a  b is k u p a  S ło s k a n a
IV, oata-nim numerze rzym skiego pisma ,,La 

clvilta cattolica" zam ieszczono w yw iad człon ­
ki- te. redakcji z biskupem Sloskanem, który, 
jauc wiauomc. przed niedaw nym  (czasem p o ­
wrócił z Bolszewji do t.otw y, a obecnie znaj­
duje się w Rzym ie.

W  listopadzie 1930 r. ks. biskupa odstawio­
no do M ohylewa i w ypuszczono na wolność. 
P o tygodiniu jednak aresztow ano go znowu, 
również, jak  poprzednio, bez podania przyczyn. 
Po czterom iesięcznej tu łaczce z w ięzienia do 
więzienia, skazano g o  ostatecznie na deportu-

363.764.793 katolików na świacie.
'W edług najnow szej statystyki, u łożonej 

przez Mgr. Jackmana. by łego redaktora, „C a- 
tholic D irectory" a opublikow anych w  „H o ly  
R ocd  G ranicie" ilość. wszystkich kato lik ów  na 
całym  świecie w ynosi obecnie 363.764.793 a to  
stosownie do następującego podziału;

kraj
Biskup Skiskan opisał interlokutor owi sw ój | c ię  do Jenisiejska na Syberji, dokąd przybył Europa

p obyt w R osji sow ieckiej oraz trudy, ja k ie ' w marcu
znosił w  więzieniu i na H ygmaniu na Sybe 
rji. D c czasu aresztowania, mimo prześladowań

1.931 r. Tam pozostaw iono g o  po­
czątkow o na w olnośriH po trzech jednak ty-

A zja  
Afryka

goćtniacb aresztowano g o  i przetrzymano kilka-' -Vmervka

obrz. łac. inne obrz. razem 
200.274.033 5.900.814 206.174.847

7.455.631 1.109.316 8.564.947
5.7;15.548 62.137 5.797.685

129.829.068 708.378 130.537.446
12.689.S68 t 12.689.868

355.984.148 7.780.645 363.764.793
religijuydh, biskupowi Slostkanowi pom agali m iesięcy w  więzieniu. Bez w yroku odesłano,Auslralj;a 
wierm  i znajom i, dzieląc się ostatnim nieraz j następnie kśaji biskupa do m iejscow ości da lek o ' 
kawaheiem chleba. W  jesieni aresztow ano k s .jn a  północ w ysuniętej, Staro-Tuiuchaska, gdzie R ów nocześnie „H oly  R-ood Cronicle”  og ło - 
biskupa i osadzono g o  w  więzieniu w  M oskwie, pod dozorem  policyjnym  trudnił się łowieniem R-10 statystykę, dotyczącą, protestantów na ca- 
gdizie przebył do lutego 1928 r. Skazano g o  n a :ry b . Lecz i fu  męczennik zą wiarę, nie zazna. św iecie, z których w ynika, że ogółem  
przym usowe roboty  do Kemu nad Morzeni Bia- d lugo wypofeźynku. W krótce  w yw ieziono g o  członków  kościoła- protestanckiego jest- na 
Jem, a po kilku m iesiącach na W ysp y  Sołow ie • j do  Krasnojarska, gdzie przebył dw a miesiące -w iecie 177.S62.523 (z  tego 112.51t.796 w ypa- 
ckie. Ks. biskup Sloskan niechętnie wspomina w więzieniu. Na rozkaz jednak w yższych pra- 
o ow ych czasach. W ięźniów  traktowano ja k , w dopodobnie właclz odesłano go stąd d o  Mos 
niewolników, biciem , głodem  I groźbą śm ierci i kw y, dokąd dotarł na saniach po 35-dniowej 
zmuszając ich do w ydajnej pracy. Specjalnie; podróży. W  M oskwie oznajm iono ks. biskupo- 
ponizająco odnoszono się d o  ks. biskupa Sło |wi, że zostanie w yda lon y  do Łotw y. T ak  za- 
skąpą, k tóry  w  milczeniu znosił trudy i cier- kończyła  się m artyrologja biskupa-męczeunika,

k tóry  obecnie wspom ina te czasy z łagodnym  
uśmiechem i spokojem .

pienia. N iekiedy w  ciągu 24 godzin me zezwa 
lano mu na odpoczynek

K I N O T E A T R

D Z W f Ę K O W Y j  , , Ś  W  1 T “  j
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p m o i s s m m

Po raz plarwkzy w Krakowie w wersji dźwiękowej! 
Przepiękne, monumentalne arcydzieło! —  Od czwartku, dnia 1 czerwca b. r-

Olbrzymi obraz zakrojony na miarę 
największych przeboji św iata! W ty­
tułowej roli dawno Pi 4 ni n fllip ri-j 
u nas niepodziwiana RI“ H “  u“  
Na malowniezem tle rozgrywa się emo­
cjonujący konflikt między niewolnicą 

tyóowiłką a następcą tronu. Przepych dwori- faraonów. Siedem plag egipskich. Przejście ży­
dów przez Morze Czerwone.

Dwa wyświetlenia w dnie powszednie o godzinie 5.30 1 o 7.30. W  niedzielę i święta także 
o godzinie S.30. Ceny na sezon letni znacznie zniżono.

PRZED STAW ICIE LE SE K C JI H IG JEN Y niow e, jak również ludność m iejscow a. P o na- 
L IG l NARODÓW  W  W A R SZA W IE . D o W ar bożeństwie. w yg łosił przed kaplicą K s Sekre- 
sząwy przybyło 17 'ekarzy  różnych n a rod ow o-: 1 arz Połoska płomienne praemówienie, wsfca- 
ści, delegow anych prz.cz L igę N arodów  celem 'żują,c n a  te liczne zastępy m łodzieży, ja k o  na, 
1 apuZiiania, się z organizacją i działalnością tych, którzy, idąc w  przedniej staaiży A kcji Ka- 

nolskiej pań-tw ow ej i sam orządowej służby tolickiej, onirod'zą ducha m oralnego i ispołecz- 
zdrowia. W ćroo  przybyłych  znajdują się naj- n ego  w  Polsce. Im ponująco wypadła defilada 
w ybitn iejsi higjotńści, zasłużeni w  sw ych pań- dziarskich druhów w  liczbie 500 przed Ks. Se- 
stwach na, polu działalności soołeczno-higieni- kreturzem i gośćm i, k tórzy  nie szczędzili prze­
cznej i zdrowotnej,

ODSŁONIĘCIE POMNIKA H. SIEN K IEW I­
CZA W  ŁUKOW IE. W  uh  niedzielę w  Łuko­
wie odbyła, się uroczw stcść odsłonięcia pom ni­
k a  Henryka Sienkiewicza. W  M szy polow ej, 
k tóra poprzedziła, od^omSęcie, w zięły  udział 
tłum y z Łukowa, i  okolilcznycń w iosek. P o o d ­
słonięciu pom nika, złożono ok o ło  50 wieńców.

V LA STA  BURIAN PR ZY JE ŻD ŻA  DO W AR 
5ZA W Y . W  piątek <Ma 2 czerw ca przyjeżdża 
d o  W arszaw y afctoi czeslcosiowacki V iasta 
Burian wra* z -ezyscrem  Mac Fricem. Burian 
zabawi w  P olsce  miesiąc, nakręcając fragm en­
ty  filmu „D w anaście krzeseł", w  ktćrym  obok  
niego wystąpią Żula Pogorzelska i A dolf D ym ­
sza.

W  POSZlTł IW  ANITT „ZATOPIONEGO
SKiLRPL'". Na stacji pogranitcznej Stołpce, a.rc 
sztowano 3  ch łopców , któiray w  w ęglacka ih i 
wagomact tow arow ych  starali się ipizedostać na 
teren Sow ietów  Jak  się ukazało, chłopcy ci 
przyuyU z  Jngosławji, przyczem 2 * nich jest 
Węgrami. PrzejeehaT oni w  w agonach tow aro­
w ych całą Polskę, ch cąc dostać się d o  R osii 
sow ieckiej, w  celu odsiukania skarbu, za tor  o  
n ego w K ronsztacie w roku 1917 przez pewne­
g o  oficera  marynarki ćanskiej.

O skarbie twm opowdedział chiopucm jeden 
z emigrantów rosyjskich , przebyw ający obecnie 
w  Jugosław j'. C hłopcy, zelektryzow ani tak 
sOusaicyjną wiadom ością puścili się w  podróż 
„na gapę" i zostali aresztowani.

2b5 km. T R A M W A JO W Y C H  LINIJ W  POL 
SCE. Jak w ynika z ostatnich zestawień G łów ­
n ego  Urzędu Statystycznego, długość linij tram 
w ajow yoh  w P olsce  w ynosi obecnie 265 kim. 
L iczba w ozów  tram wajow ych w  Polsce w yn o­
si ogółem  1.748, w tern 1 594 wozów osobo­
wych- W  roku 1932 tram waje w P olsce prze­
w iozły łącznie 348.300.000 pasażerów.

Zlot S. H ,  P. pow. Olkuskiego.
W  niedzielę, dnia 28 maja, w  uroczej doli­

nie Oj'cowskiej odbył się Zlot Stowarzyszeń 
M łodzieży Polskiej M ęskiej, pow , Olkuskiego. 
Od sam ego ranka ciągnęły zewsząd dziarskie 
oddziały drabów  um undurowanych przy takcie 
śpiewa i trąbek, zapełniając, gwarem i życiem  
całą- dolinę.

O godzinie 10-tej rano w  m iejscow ej ka­
r licy , K s. Sekretarz Jeneralny Połoska odpra-j 
wał uroczystą. Mszę św., podczas k tórej przy-

rbodzącym  gromkien. oklasków .
W  południe w  w ielkiej sali zakładow ej, 

w ypełnionej m łodzieżą po -hrzegi, odbyło  się 
zebranie pod przewodnictwem  K s. Dziekana, 
Jabłońskiego z Sułoszow ej, na totórem K o. Se­
kretarz P ofoska  w ygłosił referat, „O  znacze­
niu rekolek cy j zam kniętych", k tóre  tak w iel­
kie mają pow odzenie w  S. M. P . W  następnym 
referacie, inypektor Związłcu, p. Andruszkiewicz 
nakreślił plan pracy  w  Stowarzyszeniach i za­
chęcił m łodzież do pogłębienia je j w  dziale re- 
.igijnym , oświatowym  i zaw odow ym  IV Imio 
niu w łaścicieli dóbr i zakładu X X . Czartory­
skich  przemówił p. Dyr. ZakłaMu. w yrażając 
radość, że O jców  m oże gościć  tak miłą, m ło­
dzież, której praca dobrze jest znana w  całej 
Polsce. W  drugiej części zebrania popisywali 
się druhowie deklamacjami, m onologam i i gim ­
nastyką, S. M. P. z Sułoszow ej da ło  k ilka bar 
dzo ładnych pokazów  w  wstawianiu piramid i 
ficnir. które w yw oła ły  u W  zystkłch  w ielki po- 
d-ziw Zónrauie zakończono odśpiewaniem hym 
mji Zw iązkow ego „H ej do apelu stańmy w raz", 
którego echo d ługo rozbrzm iew ało jeszcze po 
otacza,jacvch -dolino skalistych górach.

L. G.

da na Europę a 49.600.900 na x\merykę. Selnz 
m atyków  prawosławnych ogółem  jest 168 mil], 
790.976.

Manifestacja ludności polskie] 
w C7&chosłowacji

na rzecz polskiego konsula.

Z  ojcazji 7-lecia pobytu  i pracy na terenie 
O zecaouiowacji konsula R. P. w  M orawskiej 
Ostrawie, dr. K arola R ip y  odbyła  się w ra­
mach W alnego Sejmiku M acierzy Szkolnej w  
Czechosłow acji, urządzonego w Czeskim Cie­
szynie, m anifestacja na rzecz tego zasłużone­
go przedstaw iciela Rzplitej Polskiej. W  im ie­
niu ca łe j ludności polskiej, prezes M acierzy 
Szkolnej.dyr. P. Feliks scharakteryzował dzia­
łalność konsula dr. R ipy  i zaznaczył, że lud­
ność polska postanow iły mu nadać członkow ­
stw o honorow e Polskiej M acierzy Szkolnej w  
C zechosłow acji. Fonssnlowi złożjdi delegaci 
zyezema daisz-ej ow ocnej pracy  na tam tejszym  
terónie.

X  c o f c ^ o  ś w i n i ć i .

W IĘŻNIOW IF ZBIEGLI Z  ZAK ŁAD N IK A
Ml. Z więzienia stanow ego w  Lansing (stan 
Kanz-as) zbiegło 11 niebezpiecznweb przestęp­
ców. Jako zakładników  uprowadzili oni dwie 
córki i sparaliżowaną żonę naczelnika więzie­
nia ora.z dw óch dozorców . U cieczka nastąpiła 
podczas erry w  pilke nożną na podwórzu wię- 
ziennem. Na- ociek a jących  oczekiw ał w  pobli­
żu sam ochód. W  pościgu biorr udział sam oloty 
w ojskow e.

LA W IN A  ZA SY P A Ł A  P a TROL W O JSKO ­
W Y . Patrol 7 baw arskiego bntaljonu saperów 
został zasypany przez lawinę podczas sctiodze- 
ma z jednego ze szczytów  alpejskich. Trzech 
żołnierzy Reichswehra poniosło śmierć, 4-ch 
jest- ciężk o rannych.

K A N A Ł  MORZE BI ALE —  B A L T V K, Z o ­
stał otw arty kanni, łąeząc-y Morze Białe z Bał 
tykiem. Otwarcie kanału m a wielkie znaczenie

północnych  obszarów  leśnych.

Porucznik anmj" w łosk iej Bucola latał w  ciągi* 
jednej godzin y  I 6  minut na odw róconym  sa­
m olocie, ustalając rekord św iatow y w  tej 
dziadzinie. Badanie lekarskie .po tym  locie  w y . 

kazało u  lotnik? zupełną sprawność eerca_

Zaparcie. Lekarze specjaliści chorób narzą-
gryw ały  —  naprzemian ze śpiewem -—  dw ie d ow  tram enia zalecają naturalną w oaę gorzką 
orkiestry. W  nabożeństwie w zięły udział licz- Franciszka-Józefa ja k o  środek dla kuracji do- 
no drużyny harcerskie i okoliczne straże og m ow ę..

222 metry od najwyższego szczyt a 
w świecie.

Według naóeszłvcK z In dyj w iadom ości, 
dwaj uczestnicy ekspedycji na Mount Everest, 
Harris i W ager rozpoczęli w e  w torek ramo 
atak na szczyt tej góry . W ciągu kilku g o ­
dzin, mim o niesłychanie ciężkich 'warunków, 
posunęli się oni zmaczme naprzód, lecz  w  g o ­
dzinach popołudniow ych chm ury i zawierucha 
uniem ożliwiły im dalszą wspinaczkę, Ci dwaj 
czołow i wspinacze oraz trzeci uczestnik ekspe­
d y c ji Longlaud osiągnęli już w ysok ość  222 
m etiów  od szczytu.

R E K O L E K C J E  
dla Członków Arcybr. Straży Honorowo

Naiśw Serca P. Jezusa
rozpoczną, się w  tym  roku w  kościele S. 8 . 
W izytek, K row oderska 16,Ł‘w oktawie Z ielo­
nych Świąt, wstępuą, nauką 6 czerw ca, o  godr. 
5 m. 30. —  Nauki rekolekcyjne w ygłoszone 
zostaną w  dniach 7, 8 i 9 czerw ca: o  godz.
9 rano i o igodz- 5 m. 30 po poł.

W  piątek, 9 czenvea. Spow edź rekolek­
cyjna odbędzie się w  tymże kościele od godz. 
2 do 5 po  poł.

Zakończenie R ekolekcy j w sobotę, dnia
10 czerw ca, o  godz. 8.30 rano, w  połączeniu 
■1. uroczystą Mszą św „ w spólną Komumja św., 
ostatnią nauką i udzieleniem apostolskiego 
W ogoslaw’ ieństw7a .

; W  niedzielę, 18 czerwca, o godz. 5 p o  poł.
1 odbędzie się w- tym że kościele 
j Uroczyste Przyjęcie N ow ych Członków 

Jo A reybractwa Straży H onorow ej,
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Higjena włosów w lecie.
W  słoneczne i upalne dnie letnie, kiedy 

panie na plażach, -w ogródkach. czy  w po lu ' 
poddają się działaniu promieni słonecznych, 
kapelusz jest przeważnie odrzucany na bok, 
jak o rzecz zbyteczna. A le  nie w olno zapom i­
nać jednocześn ie o  p ielęgnacji w łosów , które 
podlegają  działaniu często szkodliwem u róż­
nych. czynników.

AY czasie upałów  trzeba przedewszystkiem 
pam iętać o tem, że g łow a poci się tak samo, 
a  m oże i w ięcej, n iż ciało i że należy jnknaj- 
częściej m yć. Jak często należy m yć tłusto 
w łosy'? Nie trzeba czekać, od m ycia  do m y­
cia, aż staną się  tłuste, lecz  przez m ycie glo- 
w y  przynajm niej raz na tydzień  zapobiegać te­
mu. N a w łosy  bardzo tłuste działa doskonale 
płyn  ściąga jący, w cierany na noc.

Naid' rzeką 5 nad morzem w łosy od cią 
g łego  m oczenia się stają się kruche i szorst­
kie, zw łaszcza od w od y  morskiej. N ałoży na­
tychm iast po w yjściu  z kąpieli m orskiej lu b ' 
rzecznej, sp łókać w łosy  czystą  wodą. 
zaw sze m a się m iękką w-oclę pod ręką. Najle­
piej starać się m ożliw ie jaknajm niej m oczyć 
w łosy. Dla
wania zanurzać g łow ę w  w odzie, najbardziej 
wskazana jest ściśle przylega jąca d o  g łow y  
cza.pka gum owa pod  zw ykłym  czepkiem  kąpie­
low ym , przyczem  doskonale przeciwdziała 
przedostaw aniu się w od y  cienka w arstew ka 
w azeliny na czole przy brzegu czepka. Dobrym  
równielż' środkiem  jest paseczek ze skóry  gem - 
zow ej pod  czepkiem  kąpielow ym : paseczek 
ten p o d  w pływ em  w ilgoci rozszerza się i nie 
przepuszcza dalej ani kropli. Jeżeli jednak 
zdarzy się tak, że w łosy  przem oczą się, trzeba 

■ je  natychm iast po w yjściu  z kąpieli m ocno 
w ytrzeć dio smcKości a na n oc  w yszczotkow ać.

M.

Od środy 24  bm. w kinoteatrze ,-,A I *  4 1 L  L

Porywający film o olbrzymiem napięciu! Fenomenalny majstersztyk artyzmu i doskonałości !
oryginalny romans, osnuły na tle przeżyć 
dziewczęcia o gorącej półkrwi indjańskiej 
zdumiewający siłą przeżyć awanturniczy. 
Nieposkromione cstrawaeancje dzikuski! — 
Tajemnica krwi indiańskiej. W roli głównej 
oddawna niewidziana, popularna gwiazda 

ekranów, zawsze pełna tempe- p i  | t£?Ą  w otoczeniu artystów lei m ian , co —
nuceniu, ognia i zalotności -  ES(€H a I> J?!O r I Gilbert 1'O .uIU l
Realizował słynny reżyser Francis Di Ilon, To przepyszne arcydzieło, zachwyca i wyrusza od 
paru miesięcy caią Europę j  Amerykę! W niedz, i św. na godz. 3 pop. ceny miejsc poiankowe.

Wieża w Pizie runie za 200 Sat.
Prawie każdy z zagranicznych turystów, jaszcze na parę hit przed wojną, i już w ówczas 

zw iedzających W iochy, udaje się do Pizy, by rząd wioski miał przystąpić do prac kora&er- 
zebaczyc tam osobliw ość architektury —  po- w acyjuych. Niestety wojna uniemożliwiła, zrea- 
cnyłą  wieżę. Juan 1 milowy nie przewidywał to- lizowanio tego planu. P o  w ojnie zaś nastąpił 
go, -że w ieża będzie pochylana. Miała ona być  kryzys gospodarczy , który  odnow ienie i zabez- 

Alc nie-j l)0(‘Zi?f'kowo zupełnie prosta. IV czasie budow y pieczenie wieży odsunął iia dalszy plan. Do- 
j wsku! ck  przypadku, usunęła sic część funda- luero ostatnio zajęto sic energiczniej pochylą.

_________   .o......_ | ........_ mentów i w ieća pochyliła  się. silnie, archi te k -1 wieżą. D okładno badania, w y k a z a ły , 'ż e  przy-
tycli pań, które lubią podczas p ly -| ri i CŁ{nak orzekli, że w ieży osadzonej na m o c - ; czyną chylenia się wieży jest woda zaskórna,

crfrrira w  -wnririfi nniibardziei "1 ' ■' fundamentach nie grozi runięcie. W obec płynąca na dość znacznej g łębokości pod fun-
tego dalszą budow ę przystosow ano do zniie-' damnntaini. W odii zaskórna, unosi z sobą  mi-
i on ego położenia wieży. I kroskopijnp części piasku i gliny, co z biegiem

Ostatnio jednak zauważono, że wieża- p o -j czerni doprow adza d o  m ałych w yrw  w  ziemi,
fzyn a  się coraz hardziej pochylać. U stalono’ Na w yrw y te naciska- wieża, swym ciężarem,
przy tern, że nachylenie wynosi jeden milimetr ziemia, osiada i wraz z nią. pochyla, się wieża! 
rocznie. Granica, do której może sięgać ma- W edług pron-ktu fachow ców  pod wieże ..wstrzy 
kisymalrte nachylenie w ieży, wyra osi d wadzie- lenie się" odpowiednia p orcję  zaprawy e-emeń- 
ścia centym etrów  a w ięc dwieście milimetrów, i ow ej. która utw orzy’ twardą, pcm-ierzclinię. a 
Afo/p ona przeto jeszcze stać 200 lat. N lok t o - . aa niej spoczną bezpiecznie fundamenty. Na
rzy jednak architekci railizą. by  nie lekcew a-. rażic nie przedsięwzięto jeszcze żadnych prac.
żyć groźby-, gdyż niepodobna przewidzieć, jak  ale turyści, którzy zwiedzają, tę. wieżę, mogą
H ugo wieża zachow a t-o pow olne tem po w .na-,zauw ażyć, na pierwszern piętrze ca ły ' szereg 
chwianiu się. Liczą się przytem z m ożliwością najrozm aitszych przyrządów. dnżnevch do ba”  
irzęsienia ziemi, k tóroby  napewno obróciło  ca-jclmiia, naoJiyle-iua ŝ io wioży. 
lą w ieżę w ruinę. Obliczenia te przeprowadzono  —

„Solidaryzm" Leopolda Caro.
P olsk ie T ow arzystw o Ekonom ie wre w e  Lwio 

Wie ma jeszose na składki® niewielką, ilość zna­
n ego  dzieła prof. L eopolda  Gano o solidary­
zmie w ydanego w  r. 1931 a przedstaw iającego 
w yczerpu jąco ten kierunek m yśli ekonom icz­
nej, k tóry  ja k o  oparty  na etyce, jed yn y  o d p o ­
w iada św iatopoglądow i katolickiem u i wska- 
z&nfem wspaniałych emcyMlife „Rarum N ova- 
rum“  i  „Quadrage&iino anno“ . O książce tej 
n ietylko w prasie naukowej, ale szczególnie 
w  prasie katolick iej jak  np. w  Przeglądzie P o ­
w szechnym , w  Ateneum  kapłański c-m, w G ło­
sie Narodu, w Dzienniku Bydgoskim  i t. d., 
po jaw iły  się nader pochlebne recenzje, a w  se- 
m inarjaoh .duckownycth profesorow ie zalecają 
tę książkę sw oim  słuchacziom.. D z ’e ło to  zawie­
ra na 423 etronach następujące ąoKdtóiały I. 
Istota  solidaryzm u. H. Z  dziejów  m yśli sciida- 
rystycznej. IH. Suwerenność ekonom iki a ety ­
ka. IV . L/rgika, m etody  i  w idnokrąg neolibe- 
ralizmu. V . B łędność tectr}! materjalizmu dzie­
jow eg o . VI. Problem  n ow oczesnego państwa a 
solidaryzm . ATI. R ola  państwa solidlarystyc-z- 
n ego  w  sprawach gospodarczych . ATU. Przez 
spółdzielczość do 60’li'daryzmu. IX . N ow oczesne 
życie gospodarcze a Mera. solidaryzmu. X . AViełl- 
k i przem ysł polsk i a kapitał zagraniczny. XI. 
Przyszła radia gospodarcza w  Polsce. XII. Soli­
daryzm  ideą przew odnią Polski.

Cena tej ksiąiftlri w yn osi w  księgarniach 
20 zł. Polskie T ow arzystw o Ekonom iczne we 
L w ow ie sprzedaje ją, póiki zapas starczy, po 
cenie 16 zł. 20 gr. (w  ozom  1 zł. 20 gr. za poT- 
to  polecone). N ajw ygodn iej z łożyć należytość 
na czek P. K . O. Nr. 154.820, lub w ysłać prze­
kazem pod  adresem : P olskie T ow arzystw o Efco 
nomiezne, L w ów , ul. A kadem icka L. 2 j>. III. p., 
poczem  w ysyłk a  bezzw łocznie nastąpi.

N R. 133 PRZEG LĄD U  W SPÓŁCZESN E­
G O ", miesięcznika, zawiera następującą treść: 
EugcnjuPz R om er: Am eryka i Am erykanie, R o ­
man D yboski: John Galsworthy. Roman Baffn- 
g lia : E w olu cja  ftycla gospodarczego, Alina 
Św iderska; R yszard  W agner a  wiosna ludów , 
O tto Forst-Battąglia: Tajem nica krw i ĆTII), T a ­
deusz Sinko: D ookoła „P ogadan ki" Żmichow- 
skiej ŚTT) Fjajmtęl Sfendig: Odrodzenie hebraiz- 
mu (II), Jan Rosner- O ruchach dem ograficz­
n ych  'w Europie współczesnej, Roman Pollak: 
P olon ika wloi-kie. K . A7. Zawodziński: Out-si- 
derzy i maruderzy. Adm inistracja ..Przeglądu 
ATspółczesnego" K raków , ul. św. Tomasza 32.

D z ś e s & ©  w y k u p i o h e  
b a n d y t ó w

Z  r ą k  Wlt'ns i 051 I'm 'z 296 kolumn, pokrytych  hiero­
glifami.

Bruk z juty,
czeskiej zdecydow ał się 

J e j fabryki juty, która
Magistrat Pragi 

przyjąć ofertę wir 
chce bezpłatnie w yłożyć jezdnie ulicy jutą. O 
ryginalnn pokrycie  jezdni z ju ty  ma podobno 
zalefy w postaci poehlaniania. Imhiiru. niewy- 
twarzania. kurzu i elastyczności. Na próiię ma 
być w ten sposób wyłożona, jutą jedna z ulic 
praskich.

Sport.
B ru k s e ia — Kraków.

poniedziałek 
na boisku

św iąteczny rozegrano zo- 
Gracovii miedzYuiiaslo-we

Z ruchu ćhrz.-dfii”
w i e c e  w  p o w i e c i e  b i a l s k i m .

AV drugiej połow ie m aja odbyło się kilka 
-zgromadzeń 01). D. w ^ bk olicy  Białej.

W  K om orow icacb referat,, o  'sytuacji gn»po« 
darczej i politycznej w yg łosił -red. S opieki. P. 
Pysz in form ow ał .- o  ąspnawacii i robotniczych. 
AV dyskusji zabierało g los kitka osób, skarżąc 
się na w ysokie podatki od (nieruchomości.

W  Lipniku przemawiał red. Sopic-ki. Refe* 
rat przyjęto lolldaskafllkj Z grupy obecnych na 
sali senatorów  zabrał glos pewien akademik, 
który międizy innomi twierdził, że nowa usta­
wa. akadem icka nie krępuje (!) profesorów,- ani 
m łodzieży, oraz pewien pedagog, wedle które­
go przed majem 1920 r. rządy „zm ieniały się 
00/ 2 miesiące-", a za io teraz, jest ..c iągłość''. 
Zapomniał w idocznie, żo up. ministrów oświaty 
mieliśmy po maju 1920 r. już 7 (M ikulowski- 
P-omorski, .Sujkowski, Bartol, Dobrucki. Śwital- 
skii. Czerwiński. .Tedrzeje.wicz). Referent odpo­
wiedział na zarzuty san a tor ów.

W  Leszczynach przemawiał red. Supickł. 
Słuchacze bardzo życzliw ie przyjęli ideolo-gję 
Oh. D.

W reszcie w Białej odbył się odczyt, red. Sc>- 
liic,kiego ,o łutleryźmic. którego słuchano z wici 
kiqm zainteresowanicju.

" Kat.olic-ko-społeczne organizacje m. Białej 
obelioAzily roczn icę ogłoszeń a encykliki ..Re­
rum Noyarnm " w dniu 28 maja. Po uroczv- 
stem nabożeństwie, stowarzyszenia zebrały się 
w sali Domu K atolickiego. Akadem ię zagaił 
krótkiem przemówieniem p. Pionka. Następnie 
]). Łuszczak w y g łos ! gruntowny referat o em- 
cyk lice  ..Rurum N om ,rum ", nagiaalzony okla- 
skami. ZkolcL ks. prof. Alączyński przód łoży f 
szereg okolicznościow ych  rezolue.yj, które 
przez aklam ację uchwalono.

Dnia 28 m aja odbyła się w Radomiu w wici 
ki ej sali K ongresow ej, przy kościele N. At. Ib 
akademja. urządzona- staraniem m iejscow ych 
organiza-cyj chrześcijańsko-spolce-znych. Po za­
gajaniu przez l<e. kanonika K osińskiego, przy- 
bvlv  z AVarszawy red. S. K aczorow ski w yg ło ­
si! dłuższy wykład na temat współczesnych 
przeobrażeń ustroju społecznego i zasad za war 
l.ych w encyklika-cli społee.zńyeli K ościoła. 
Akadem ja zakończyła się wśród ogólnego en­
tuzjazmu okrzykam i na cześć Ojca. sw. i niebu 
e.Iirzcś-cijańsko-spoleczuego w Polsce. Było na 
niej ok o ło  1.090 osób.

W  godzinach popołudniow ych odbyła się 
konferencja zarządów organizaeyj ehrzescijań- 
sko-snoiocznveh

F I S H A R M O N J E
SZKOLNE

Mała Margareta Alac Ma tli (w środku) córk a  
■znainego muilthniljonera amerj'kańs,kiego3 którą  
porwali bandyci celom zdobycia  okupu. O jciec 
zapiłacit bandytom  80.000 dolarów , nie czeika- 
jąc nawet min rezultat poszukiwań w szczętych 

przez policję.

udzielania pom ocy  rannym w  katastrofach 
aiitomobilow-ych. K w ity  te, ojiiew ająco na pół 
gwinei każdy, pokryw ać będzie tow arzystw o 
ubezpieczeń. Fachow cy obliczają, że h ono­
raria lekarskie wyniosą ok oło  100.00 funtów 

' tzterl. rocznie w ydatków  dla poszczególnych  
towarzystw  ubezpieczeń. B rytyjskie T ow arzy ­
stwo M edyczne stwierdziło, iż dotychczas ho- 
-m a m  lekarskie nie były  prawie nigdy opła­
cane. ponieważ nikt nie chciał brać odpow ie­
dzialności za spow odow anie katastrofy. W e ­
dług now ego planu, kw ity tow arzystw  ubez­
pieczeń w ypełniane będą na. nazwisko lekarza, 
zaopatrzone w datę w ypadku i podpisane przez 
obie strony, biorące udział w katastrofie. Od­
pow iedzialność ponosić będzie zatem tow a­
rzystw o ubezpieczeń.

Nowe odkrycia  w Egipcie.
Profesor uniwersytetu w  Kairze, Fol im Has- 

san, czyniący poszukiwania naukowe ■/. ramie­
nia uniwersytetu, odkrył ostatnio groby  sied­
miu synów  faraona Chefrena. tw órcy słynnej 

ła jących  pom ocy  ofiarom  w ypadków  sam ocho- j piramidy jeg o  imienin, w ybudow anej na dcl- 
tlowych. AYedłngj tego planu, tow arzystwo ein Nilu. E kspedycja  naukowa, wysłana przez 
ubezpieczeń o d  w ypadków  dołączać będzie Afużeram' Sztuki w  N ow-Yorku. odkryła w  Rdl- 
do św iadectw  członkow skich  kwity, które szo- nym Egipcie grób kapłana świątyni Pt-ah 
fer będzie wręczał lekarzowi, wezwanemu do z Mcmfisu. Sklepienie grobow ca podt-rzymy-

Hoiiołarja lekarzy przy wypadkach 
samoehcdawych.

B rytyjsk ie Tow arzystw o M edyczne opraco­
w ało  n ow y  plan honorariów  dla lekarzy, udzie

spotkanie piłkarskie Bruksela— Knaków. t 'o - 1
c-zątek zaw odów  o  godr/. 5 po południu.

Za dwa tygodnie wyśc g samochodowy 
ws Lwowie.

Od wkJłkięgo jTiiądzynanodoiwego okrężnego 
w yśc  gu autom obiło wegio w o L w ow ie dzieli 
nas niespełna dwa, tygodnie. W yścig  odbędzie 
się dn ia  11 czerw ca. R od  względem  różnoro­
dności konkurentów  i m aszyn, tegoroczny 
„G rand I'rix  L w ow a " prześcignie wszystkie 
dr/tyebeznsow o w yścigi. D otychczas zg łoś :1 i 
■się już definitywnie zaw odnicy z 9-oiu państw 
eimsp-ejskieh. 7, .Francji piv,yjeżilżają: Almę
Itier (Bugatti), A>vra:t (Bngattij i Mcnaimł: (Bu- 
gaf-tś). Z  AVIoch: I.andi (Ala-serati,). Bałłestrero 
(A ffa  Rom eo) i Balia,no ĆM a sera, hi); z Czec.ho- 
słoiwaeji Kubieok i Sojka (oba j na Bugatti); 
z N orwegji Bjdmst-adt. (Alfa, R om eo): z Szw e­
cji Audonreen (B ugatti'; z Fi-nkmdjii Ebb (Mer- 
i-odes); 7. Austrji AVu,st,row (Bmrafti); -z Rumu- 
nji Nacłu (Bugatti).

O czekiw any jest również przyjazd JnHaua 
(Anstzia), łła,rtm:irm (W ęgry), oraz ip. Orsini 
i AMoehy). O ile przyjazd  te j ostatniej dojdzie 
do sk-utku. L w ów  m ieć będzie jedyną w  swoim 
rodzaju sciwaicję w postaci startu trzech repre- 
ze-ntautek płci pięknej.

Z polskich nuDfluobiłistów zapew niony jest 
udział Rippera, H ołuja i p. Koźm ianowej 
(w szyscy na Bugatti).

Raśd autobusów dookoła Polski.
Związki autobusow e organizują w pierw ­

szych dniach czerw ca bardzo ce k a w y  i oryg i­
nalny raifl autobusów  ticofeola Dolski. Trasa 
prowadzikoa z W arszawy do B iałegostoku, a 
uastępniie przez W ilno. W oJkcw ysk. Brześć, 
Luek. Lw ów . l.nW in. K ielce. K raków, Często­
chowę. Łódź. Kalisz. Doznań. B ydgoszcz, T o- 
niń. ż pen  rotem do AA'a--<zawv. podzicloua zo ­
stała na 13 etapów . Najkrótszy obejm uje 187 
klin. (W arszawa —Białystok) najdłuższy -—  330 
kim. (K raków — Częsioeho-wa— Lód/.). Ogólny 
K star.s rai,du wyniesie 3.C06 kitu. łb-uulamm 
rnidu przewiduje w e-zatsie zawodów  trzy ro­
dzaje prób: zużycie jialiwa, zużycie karoserji.

1 ’

p o

długość 1 m

nm M  0-52 !ł! 
wysakośt 1.12 i  
4 oklaw§wg 
syit m ameryk

Zł. 650.—z n i ż o n e j  c e n i e  
p o jc c a  S U ia d  f o r t e p ia n ó w

W Ł A D .  B O L O N S K I
K R A K Ó W ,  R Y N E K  ( i ł , .  34 .

Od Administracji.
Przy zamawianiu pojedynezyeh 
egzemplarzy „Głosu Narodu** 
należy równocześnie nadesłać 
25 gr. za każdy num er dzien­
nika i opłatę pocztową 10 gr 

od egzemplarza*

- i

oraz u ż j leoTiności drogow ej (punktualność jaz­
dy. ła tw ość dbr.ługi i ham owania i t. d.).

Polska przagrała z Austrją 1;8.
W  !)OTiief]izi«łćk rozegrany został w W ie­

dniu m iędzypaństw ow y m ecz piłkarski o  ro­
botnicze m istrzostwo Europy pom iędzy Poł- 
>ką, a Austrją. Zwyciężyła, reprezentacja A u­
strji w  stosunku 6:1. D o przerw y prowadzili 
Austrjacy 3:0.

STA N Y  ZJEDN. ZD O B Y ł.Y  MISTRZO­
STW O TEN ISO W E AM ER YK I pokonując 
w finałowym  meczu tenisowym  o puhar Da- 
s-jsa Argentynę, w  pierwszych Ił-ełi dniach 
w stosunku 3:0, Zw ycięstw o zktotn jest już 
przesądzono na korzyść St-. Zjcdu.
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Białe ze(>y: Chlorodońt:
Ł yoy^łrtf ̂ ry s ^ i  S2SŚ. *  * " -  m ‘i*

D -.3 L  s b  I

to słythai
J 9  l i r c f i o i f i c .

C z w a r t e k  1: §w. Jalkóha, Marcelego.
P i ą t e k  2: św. Sad oka, Erazma.
P i ą t e k  2: w schód  elońca o godz. -1,28, za­

chód o  godz. 19.27.

P R ZY JA ZD  P A R Y 2 A N  DO K R A K O W A .
Dnia 8 czerw ca przylbędą do K rakow a przed­
stawiciele R ady  m. Paryża, a  <t0: br. do F»n- 
tainey, prezes Rajdy m.. dalej w iceprezes L io- 
nel Nastory; sekretarz Bonlard i zastępca sze­
fa  biura prezydialnego M. Loliee. G oście za­
baw ią u nas 2  dni.

K U RS K R A JO ZN A W C ZY  D LA NAUCZY­
CIELI SZKÓŁ PO W SZECH N YCH  W  K R A K O ­
W IE . —  Jl. W . R. i O. P . zatw ierdziło kurs 
kra joznaw czy  d la  nauczycieli, k tóry  odbędzie 
się w  K rakow ie od  3— 2S lipea. Tematem w y ­
kładów  będzie: m etodyka krajoznawstwa w
szkole powszechnej i kultura Polski. K ierow ­
nikiem kursu m ianowało Ministerstwo prof. 
L eopolda W ęgrzynow icza, w ykłady objęli: R u­
d olf Ila jnos kier. szkoły  ćwiczeń. Dr. Tadeusz 
Seweryn prof. Giiun. I., H enryk Jasieński, inż. 
ar eh., Dr. K arol Łukaszewicz, prof. Szkoły  im. 
W ł. Żeleńskiego.

D ZIAŁALN O ŚĆ TO W . POLSKO-SZW EDZ­
KIEGO W  K R A K O W IE . W  ostatnich dniach 
odbyło  się pierwsze ogólno zebranie T ow . P o l­
sko-Szw edzkiego. które po jednorocznej działał 
n ości m a m ożność przedstawienia w cale piękne­
g o  dorobku na terenie naszego miasta. Z jego 
in icjatyw y i przy pom ocy  w ielkiego przyjacie­
la  Polski w  Sztokholm ie, p. Felleroiusa, Uniwer­
sytet Jag. otrzym ał księgozbiór z 1000 tom ów, 
obejm ujący  dzieła z literatury, historji, nauk 
ścisłyah i sz.tuki w  języku szwedzkim. —  N a­
stępnie otwarty został lektorat język a  szwedz­
k ieg o  na Uniw. Jag- w  obecności posła szwedz. 
k iego p. Einara Honnigsa. Pozatcm  odbył się 
szereg ■wieczorów tow arzyskich  z referatami 
oraz wyświetlaniem film ów szwedzkich a dzień 
G czerw ca, który  jest. dniem święta narodow ego 
szwedzkiego, uczczony został radjow ą transmi­
sją m uzyki szwedzkiej oraz referatami. Prócz 
tego T ow . Polsko-Szw edzkie w ypożyczyło  od 
Pol. Tow . Tatrzańskiego 100 d japozytyw ów . 
które wyświetlane by ły  w Szwecji irsa licznych 
zebraniach, propagując w  ten sposób polski 
krajobraz.

P o  w yborach do zarządu uchw alono zorga­
nizowanie w ycieczk i do Sztokholm u w drugiej 
(połowie sierpnia br.. a to  bez paszportów  i wiz.

ULICA Ś\Y. AN N Y O TRZYM A A SFALT 
K R A JO W Y . Mimo w ysuw anych przez nas za­
strzeżeń co  do zastosowania nawierzchni asfal­
tow ej na ul. św. Anny, zamiast drobnej kost­
ki —  sprawa ta została w  M agistracie przesą­
dzona na k orzyść asfaltu. Po dłuższej dyskusji 
nad. wyborem  rodzaju asfaltu na nawierzchnio 
w  ulicy św. Anny, zdecydow ano się użyć asfal­
tu krajow ego.

1 CENY CH LEBA I BULEK. W obec zniżki 
ren żyta  i mąki żytniej oraz pszenicy i mąki 
jtszennej, magistrat w  porozum ieniu z cechami 
piekarzy ustanow ił następujące ceny  m aksy­
malne pieczyw a od dnia 1 czerw ca br.: 1 kg. 
chleba jasnego żytniego, w ypiekanego z mąki 
m %  w ynosi gr. 34, 1 kg. chleba ciem nego t. 
zw. m oraw skiego gr. 28; bulka, w odna t. zw. 
polska, o  w adze 7 dkg. w ynosi gr. 5. W edle 
obow iązu jącego zarządzania, chleb wszelkich 
gatunków  ma b y ć  w ypiekany i sprzedawany w 
bochenkach o pełnej w adze: H ,  1, 2 kg., prze­
to  publiczność przy zakupie chleba w  bochen­
kach  powinna w e własnym interesie kontrolo- 
w ać w agę i w  razie stwierdzenia mniejszej wa­
gi, zażądać dokładki do wagi pełnej.

CEN Y T A R G O W E  MIĘSA. W  ub. tygodniu 
spędzono na targi w  K rakow ie: buhaji 99, w o­
jó w  38, krów  153, ja łów ek 123, cieląt 8G4, nie­
rogacizny 705, razem 1.982 zwierząt. Płacono 
za jeden kilogram żyw ej wagi: buhaje od  48 
d o  74 g*r., w oły  od 46 do 70 gr., krow y od 
32 d o  68 gr., ja łów ki od 40 do 75 gr., cielęta 
od  55 do  90 gr., n ierogacizna od 0.91 do  1.25 
zł.; bitej waga nierogacizna od 1.20 do 1.70 zl. 
Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano: na 
konsum oję m iejscow ą 1.920 zwierząt, na kon- 
sumeją innych gmin 74 zwierząt. Przebieg han­
d low y : W  ogólnej ocenie stwierdzić należy, te 
spęd był średni, a popyt bardzo ożyw iony; 
w szystkie sztuki sprzedano. W  porównaniu 
z ubiegłym  tygodniem  potaniały nieznacznie 
ceny bydła  pośledniejszego, natomiast ceny 
bydła przedniej jakości, ceny cieląt i  trzody 
utrzym ały się niezmienione.

Z TAR G U  KONI. Ogółem spędzono w  dniu 
30 maja nn targ w  K rakow ie 196 koni i p ła co­
n o  za sztuko: za konie pojazdow e od 150 do 
250 zl., za komie lekkie od 70 do 150 zł., za 
konie rzeźne od 20 do 70 zł. Popyt słałby, ten­
dencja zniżkowa.

ODCIĘTA DŁOŃ KOBIECA W  ROW IE. 
Nasze miasto stanęło przed nową krw awą za­
gadką; przy drodze, prowadzącej z K rakowa 
do W y  ciąża w  rowie, napełnionymi w odą, zna­
leziono odciętą lewą dłoń kobiecą. P rzy ręce 
brakuje m ałego palca ; w ypielęgnow ana dłoń  i 
ślady manicure każą przypuszczać, 'że kobieta

Aeroklub krakowski świeci 5-lecie.
Z okazji 5-ciol ci niego jubileuszu. Aeroklubu 

K rakow skiego odbędą się w sobotę, i niedzielę 
10 i 11 bm'. —- A'. L ot Południow o-Zachodniej 
Polski i II. K ra jow y Kongres L otn iczy  w K ra­
kow ie.

Aeroklub K rakow ski utw orzony został w  ro­
ku 1928 pierwotnie jako Akadem icki Aeroklub 
K rakow ski, za.ś w’ r. 1931 przem ianowany został 
na Aeroklub K rakowski.

Inicjatyw ę i pracę organizacyjną przy za­
łożeniu dał kpt. pil. dr. T . Halewsld, pierwszy 
prezes Aeroklubu. W  ciągu następnych la t przy 
w ydajnej pracy by łych  prezesów  pp. dra Ka.z. 
P iotrow skiego, mjr. pii. Z. Rom anow skiego 
oraz mjr. dra Kaz. Michalika, Aeroklub K ra­
kow ski zdobyw ał uciążliwą pracą dla swych 
barw szereg zw ycięstw  na rozm aitych zawo­
dach krajow ych, szkolił zastępy .młodych lotn i­
ków . krzewił zamiłowanie do sportu lotniczego 
w najszerszych sferach naszego społeczeństwa, 
nie zaniedbując przytem .pracy technicznej nad 
konstrukcją i budowaniem polskich maszyn 
sportowych.

7< K rakow a w yszły  ty p y  D zialow skicgo 
i Sidy. członków  Aeroklubu K rakowskiego. —*■ 
T y p y  krakow skich konstruktorów* jeszcze dziś 
należą, do bardzo cenionych m aszyn sporto­
w ych. Aeroklub K rakowski regularnie co roku 
od czasu sw ego powstania urządzał L oty  P o­
łudniow o-Zachodniej Polski, z których w  roku 
jubileuszowym  odbędzie się Y -ty. Na lotach  
tveh zdobył dwukrotnie I miejsce nieodżałowa­

ny nasz zw yeięsca Cballengehi, śp. kpt. Fran­
ciszek Żwirko.

D rugą regularnie przez A. K. urządzaną, im­
prezą sportow ą są Z ioty Podhalańskie, z k tó ­
rych w  roku bieżącym  odbędzie się IY -ty  w  
sierpniu br. Członkow ie Krak. Aeroklubu zd o ­
bywali liczne I-sze nagrody w  imprezach lotni­
czych. P rócz tego ca ły  szereg nagród Il-gich  
i dalszych, biorąc udział w  Zlotach Gwiaździ­
stych. kra jow ych  konkursach a.wjonetek i in­
nych imprezach sportow ych.

N ow ością w  dziedzinie lotn ictw a by ł zorga­
nizow any w  roku ubiegłym  .przez A eroklub K ra 
kowski rajd sztafetow y lotniczo-autom obilow o- 
m otocyk low y.

Imiona lotników  A. K. znano są również za­
granicą, jak  ir,p. kpt. Bajana, dalej b. prezesa. 
A K. clr. Kaz. P iotrow skiego, k tóry  samotnym 
Ictcm  do CHamonix w  Toku ubiegłym  wsławił 
polskie lotnictw o sportow o wśród obcych  i in 

Ten bardzo pow ażny dorobek, zarówno w 
dziale konstrukcji m aszyn sportow ych, jak i w  
dziedzinie lotnictw a sportow ego i organizacji 
zaw odów  uzupełniany jest pracami teore-tycz- 

> nenii, wykładam i i urządzaniem kongresów  lot-V v o
niczych, z których w roku bieżącym  odbędzie 

I s ię H-gi. Pod kierownictwem  obecnego prezesa 
A . K. irtó. A . B obkow skiego Aeroklub K rakow ­
ski rozwinął sic w* ostatnich 2-ch Latach bardzo 
pom yślnie, zajmując w- szeregu organizacji spor 
tow ych  w  kraju jedfno z najpoważniejszych 
miejsc.

O d  s o b o t y  d n i a  27 b m ,  w  k i n o t e a t r z e  „ & Z T U I C A 64
Arcydzieło subtelnej sztuki i wdzięku, podobnie piękne jak „Pod dachami Paryża*

szampański film miłosny, peten pieśni i mnzyki, 
niezrównany w* oryginalności! Wino — kobie­
ta — śp iew ! Czar nocy paryskich! — Meiodje 
nadsekwańskich bulwarów! — Montparnasse 
serce Paryża! — Scenariusz napisał znany ko­

mediopisarz, chluba scen francuskich Louis Verneuil. — Reżyserował rozgłośny twórca czoło­
wych arcydzieł m. io. „Niny Petrówny* H. Schwarz. — W rolach głównych: żywiołowo piękna 
O r a z lo  d e l  ESO i uwodzący, młodzieńczy LSHietl GSlSS* — Wszyscy będą podbici wspa­

niałą klasą artystyczną tego zachwycającego film u!

APOLLO. Dzika dziewczyna (Clara Bow). 
SZT U K A : Maleńka z M onpamasse. • 
UCIECHA: „K ról dżungli11.
PROMIEŃ; Sekretarka oisohista (Mery GTo* 

ry) i Neapol śpiewające m iasto (Jan Kiepura).
B A G A T E L A : ..Tragc-dja dworu Habsbur­

g ó w '1.
A D R IA ; K obiety  bez przyszłości (Jean 

Gra.fwo.rdb
A TLA N TIC : Ariana (Elżbieta Bergner). 
SŁOŃCE: C. K. K om enda serc. K oraedjs

muzyczna.
KINO DOMU ŻOŁNIERZA na czas od 29 

v - sio 1. VI. 1933 r.: Film p. t. „S za l1’ , w ro­
lach g łów nych  G. Mannes, II. Larson.

— o-

nalożala do lapszej sfery. Urząd śledczy staje 
przed now ą zagadką, już trzecią w* ostatnim 
czasie.

O LEJN ICZAK  ZAM ORDOW AŁ Z PREM E­
D Y T A C JĄ ? ,W sprawie tragicznej śmierci stu­
denta Lechow icza, zam ordowanego przez sw e­
go k olegę  Olejniczaka, zaszedł niespodziewany 
zwrot. Oto Olejniczak zmienił swe pierwotne-swe 
znainła i przyznał się, żc morderstwa dokonał 
tasakiem, k tóry  uprzednio kupił w sklepie że ­
laznym na ul. Grodzkiej. W skazyw ałoby to, ż c  
Olejniczak zam ordował kolegę z prem edytacją.

N APIŁA SIĘ SPIRYTUSU D E N A T U R uW A  
NEGO. W czora j -w nocy wezwano Pogotow ie 
Ratunkow e na ul. Karm elicką do Steranji ćw ik  
la t 23, bez zajęcia, która w  celu sam obójczym  
w ypiła większą, ilość spirytusu denaturowane ■ 
go. Przewieziono ją  na stacjo P ogotow ia ra- 
tulrikowego. ską.d po przepłakaniu żołądka ode­
szła do donnu.

ZAWIADOMIENIA, I KOM UNfNATY.
K R A K . TOW . GINEKOLOGICZNE odbędzie 

w,spoinie z Krak. Tow*. Lekarskiem we w torek 
6 bm. o  gada. 20-ej w* sali Krak. T ow . Lek., ul. 
Radziw ilłow ska 4. posiedzenie naukowe z o d ­
czytem  prof. dr. L . W aehholza.

ZW IEDZENIE SALIN W IELICKICH  przez 
członków  organiza-cyj chrzęść.-społecznych, od ­
będzie s ‘ę w drugi dzień Zielonych Świąt. — 
K oszta przejazdu i wstępu do salin 8 zł. 50 gr. 
U czestnicy w ycieczki zbiorą się na dw orcu o 
g o  cl z. 1.40. Opłatę złożą w  Sekretariacie przy 
ul. P otock iego U  do dnia 3 h. m. włącznie.

PO DARK I NA W Y S T A W IE  „W S Z Y S T K O  
D L A  P A N I" (Rajska 12). Ciekawa ta w ystaw a

zostanie zamknięta dnia 6 czerwca. W obec te­
go , iż stoi d o  dyspozycji znaczniejsza ił ość upo 
minków, ofiarow anych przez w ystaw ców . Za­
rząd zadecydow ał, iż co 5-ty bilet otrzym a po­
darek.

WIADOMOŚCI KOŚCIELNE. 
W SPÓLN A A D O RAC JA MĘSKA Najśw. 

Sakramentu w kościele SS. Felicja nok na Sm o­
leńsku odbędzie się w  niedzielo Zielonych Świąt 
od trodz. 3— 4 popoł.

MSZA ŚW . A R CY BR. PRZEN AJŚW . SA ­
KRAM ENTU odprawioną zostanie w  czwartek
1 czerw ca w  kościele SS. Felicjanek o g . 8-ej. 

AD O R A C JA  N AJŚW . SAKRAM ENTU . Dnia
2 czerw ca, jak o w  pierwszy piątek miesiąca, 
odbędzie sio całodzienna A doracja Najświętsze 
go Sakramentu w  kościele, św. Barbary.

REKO LEK CJE D LA K APŁAN Ó W . W  ko- 
legjum stanowię jskłem  0 0 . Jezuitów  odbędą 
się rekolekcje  d la  kapłanów od  10 do 14 lipen. 
O wczesne zgłoszenia uprasza rektor. Stara- 
wieś. p. Brzozów.

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO.
Czwartek: ..S k ąp iec1 (gość. wystąpi L  Sol- 

skib 1
Piątek: ..Don K arios* (gość. wystąpi Lu- 

dw ’k Ściski).
Sobota: ..Pan Jowialski*1 (gość wystąpi L u ­

dwik Solski).

ŚW IT: K rólow a niew olników  'Marja Corda). 
W A N D A : Naucz mnie kochać (Roman No- 

rarro).

Syndykat Dziennikarzy krak skarży  
o zniesławienie.

Otrzym ujemy następujący komunikat:
P ow ołany w  m yśl statutu dio strzeżenia go-* 

dności stanu dziennikarskiego W ydzia ł S. D. 
K ., zaraz po pojawieniu się w  prasie oskarże­
nia, jak oby  członkow ie S. D. K. przyjm ow ali 
od Cechu Rzeźniczo-M asarskiego w K rakow ie 
św iadczenia d la  odpowie-dlniego urabiania cpi- 
n ji publicznej —  w yłonił osobną K om isję do  
■wszechstronnego zbadania tych  zarzutów.

Mimo żmudn.ych badań i przesłuchania w ie­
lu osób, oraz wglądu we wszystkie dostępne 
je j akta. K om isja  ta nie zdołała wykoinaó 
sw oich zamierzeń, albowiem  jedyny, który  
m ógł dostarczyć konkretnych danyc-h, p. A n ­
drzej R óżyck i, zaw iadujący t. zw. Funduszem 
Prasow ym  Cechu, uchylił się stanow czo od 
udzielenia jakichkolw iek wyjaśnień,

W tym stanie rzeczy  K om isja, a na jej 
w niosek W ydzia ł S. D. K . nie rozporządzając 
środkam i w yw arcia przymusu prajwnego dla u- 
zyskania konkretnych wyjaśnień, postanow ił 
m erytoryczne definitywne załatwienie sprawy 
od łożyć  aż do czasu, g d y  znajdująca się w  to­
ku anstajnoji sądow ych  związana z pow yższem  
oskarżeniem sprawa skargi W ydaw nictw a .1 . 
K. C.‘ ‘ przeciw  trzem dziennikom krakowskim , 
dostarczy W ydzia łow i S. D. K. ty ch  konkret­
nych  wyjaśnień, k tórych  sam uzyskać nie 
mógł.

Wo.bec tego, że  na wspom nianej rozprawi® 
członek Cechu p. Andrzej R óżyck i, dysponu ją­
c y  t. zw. fundńszem prasow ym  Cechu, ośw iad­
czył w  zeznaniach sw oich, że w ypłacał pienią­
dze Syndykatow i Dziennikarzy K rakow skich , 
W zględnie —  później —  członkom  S. D. K . ber. 
podania nazwisk, W ydzia ł S. D. K . postanow ił 
w ystąpić przeciw ko p. Różyckiem u na drogę 
sądową -o zniesławienie Syndykatu Dziennika­
rzy K rakowskich.

Przedstawienie szkolne na Wawelu
„Legenda W awelu" —  napisał Feliks FelkeL 

Muzyka B. Wallek-Walewskiego.

P om ysł urządzenia w idow iska teatralnego 
na dziedzińcu w aw elskim  k oło  sm oczej jam y, 
trzeba uznać za szczęśliwy, zwłaszcza, że w y­
konaw cam i i odbiorcam i w  tym  w ypadku by ła  
m łodzież szkolna, a treścią przedstawienia — • 
podanie o K rakusie I W andzie. N iestety, „L e ­
genda W aw elu” , którą napisał p. Feliks Felkel, 
zawiodła oczekiw ania: autor nie pokazał sa ­
mej pointy legendy o  Wamdzie, a raianowiicie 
napadu Niem ców , bohaterskiej obrony  W aw e­
lu i utopienia się W andy. P rócz tego  przeina­
czył podanie o smoku, k tórego  w  utw orze p. 
Felkla Krakus —  zabija strzałą... a nie truje 
go siarką tak. aby  potw ór —  jak pow iada 
Długosz —  „w n et zajętym w  trzewiach ogniem  
-i skwarzącym  je  coraz głębiej płom ieniem drę­
czony. leg ł i żyw ota postradał-1. Na takich 
spektaklach, gdzie wiąże się legenda z natu­
ralną dekoracją  m iejsca, może i naw et pow in­
na niejedno dopow iadać fantazja —  ale prze- 
dewszystkiem  autora obow iązuje ścisłość p o ­
dlania.

Strona form alna utw oru w ypadła słabo 
przez m a'Imbir deklam acji, która w  teatrze na 
wolnej przestrzeni pow inna z natury rzeczy 
ustąpić m iejsca efektom  optycznym . I dlatego 
najlepiej w ypadły takie m om enty jak taniec 
chóru, ukazanie się smoka, t-urcń lub w jazd na 
koniu Rydygiera.

7  tom wszystkiem należy podkreślić wysi- . 
łek 1 prace grona nauczycieli i osób, którzy to 
w idow isko zrealizowali. Tekst ilustrowała czę­
sto muzyka dyr. W allek-W alew skiego. D eko­
racje by ły  w  zasadzie pomyślane pod w zglę­
dem architektonicznym  dobrze —  tylko trudno 
zgodzić się w nich na nntr z cegły , skoro tekst 
mówi często o  m odrzewiowym  dworzyszczu. 
F rzećeż  to wiek Krakusa! W ykonaw cy grali 
z przejęciem. N iektórzy rezolutnie. W idownia 
była pełna m łodziutkiej publiczności. Daj B o­
żo. aby z tego pokolenia- w yrosła  publiczność 
dla teatru przy placu św. Ducha. s . w.

I .
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P rzy licznych dolegliw ościach kobiecych !
naturalna w oda gorzka  Franciszka-Józefa j>rzy- 
nosi znakom itą ułge. Zalecana przez lekarzy.

Z i 9 € i e

W z ro s t te za u ry za c ji.
Przyw óz zfofych  monet.

O stopniu, w jakim w zrosła w Polsce w 
ostatnich czasach najgorsza społecznie forma 
kapitalizacji, m ianowicie tezauryzacja, świad­
czy  przyw óz złotych  m onet do Polski. Podczas 

jg d y  w  r. 1931, k iedy  mieliśmy do czynienia z 
: w ielkiem i krachami bankowem i o międtzyna- 
rodow em  znaczeniu i z załamaniem funta sztcr- 
lingów , przyw ieziono monet złotych  na sumę 
22.6 milj. zł., to w dużo spokojniejszym  pod 
względem  finansow o-w alutow ym  roku 1932 
przyw óz ten w yniósł 145.3 milj. zł.

Centralny Związek Przemysłu Polskiego, 
om aw iając w  swem sprawozdaniu roeznem po­
w yższy  objaw , przeciwstawia mu zupełny za­
nik „kapitalizacji rzeczow ej11. M ianowicie, mi­
mo bardzo pow ażnego spadku cen, nie w idzim y 

jtendencji do lokow ania kapitałów  w nierucho­
m ościach rolnych i m iejskich, nabywania przed 
siębiorstw  przem ysłow ych, mimo, że można by ­
ło w r. 1932 ob jek ty  tego rodzaju nabyó za 
nikłą część ich w artości z łat dawniejszych.

wm

Dzlt i cedzlannia „WANDA f f
w ta a trz*  św ietlnym

Eyans

Najwspanialszy przebój sezonu! Porywające arcydzieło filmowe. Promienny twór upajających
melodyj. Korona współczesnej sztuki.

Fascynująca pieśń wiośnianych uczuć które 
w młodych sercach pożar wzniecają. W rolach 
głównych: czarujący swvm dźwięcznym głosem

Ramon Novarro p°r4 * £  M a i '
i 100 procentowy flaiph G ra v e s  

O miłości sporcie, wesolem życiu studentów amerykańskich, opowiada czarujący rozśpiewany 
film , Naucz mnie kochać* w którym nowy wielki triumf święci zawsze młodzieńczy, zawsze 
porywającv Ramon Kovarro oraz przepiękna Madge Evans. W programie najnowsze aktualnoś­
ci Fosa. Ceny miejsc zniżone! Początek seansów o g, 5,7,9.10. W niedz. i święta od 3 pop. 
W czwartek dnia 1 bni. o godz. 3 pop. W sobotę d. 3 Inn o g. 3 pop. W niedziele d. 4 bm, 

o g, 11.30 przedp. W poniedziałek dnia 5 bm. o g. 11.30 przedp.

4 nnH ,t!9Mgp n n can lfi Symfonia szeiciu miljonów w rolach głównych Irena Dunne i Ri- 
pUjłUlat I1C fJUl CłllM Cłirdo Cortez. Dla młodzieży dozwolone. Ceny miejsc od 50 groszy.

Konwersja długów krótkoterminowych.
K redyt, ftdzielony rolnictwu przez iustytu- j kroślać na. 250 milj. 

i finansowe, t. z\v. kredyt zorganizowany, zań, a w iec krcdvti

Ukryty eksport płynnej gotówki.
W  ostatnich czasach rozw ija się dość oży ­

w iona propaganda za nabywaniem tow arów  
pochodzenia krajowego. Ma ona swe uzasadnie­
nie prze.d-ewszystkiean w  niepom yśłncm  kształ­
tow aniu się naszego bidaneu handlow ego, a więc 
zm ierza do ograniczenia t. zw. „zbędnego*7 im­
portu, z drugiej zaś strony celem  jej jest zwlęk 
ezanie popytu  na w yroby  k ra jow ego przemy- 

, fiu , podtrzym ania je g o  produkcji w ciężkim 
okresie kryzysu i zatrudnienia temsamcm bez­
robotnych . Propaganda ta nie Jest jednak w y ­
starczającą, a wyroby „krajowe11 to jeszcze nie 
wyroby „p olsk ie". Ogromnie bow iem  rozpo^- 

rwszechnionem w P olsce jest dziś zjaw isko t. 
zw. licencji. licemc-jonarjusze ekspansywnych 
firm zagranicznych, wysyłają zagranicę miljo- 
nowe sumy z  tytułu koncesyj lub dzierżaw 
w różnej formie. .Jest to  ob jaw  n aogół mniej 
uderzający, choć zdecydow anie d la  kraju szko 
dliw y. N iew idoczny, ukryty dla oka im port zna 
ków , gtofdeł i  finm tow arow ych, zamienia się 
na całkiem  realny, ch oć  zakonspirow any eks­
port tysięcy  złotów ek. Tą drogą  odbywa, się 
stały, n ieodpłatny wywóz płynnej gotów ki za 
licencje.

Spadek produkcji koksu i brykietów.
Wj kw ietniu b. r. wyprodukowano w P olsce 

ogółem  92.904 tanu koksu, co oznacza spadek 
wytwórczości w stosunku do miesiąca poprze­
dniego o 3.616 tonn, czyli o 3.75% . W  kraju 
sprzedano 56.870 tonn, ozyllli o  8.898 tonm 
.względnie 13.53 % mniej aniżeli w marcu, w y- 
fwieziono zaś 6.216 tonn, czy li o 4.85%  mniej. 
Stan zapasów  na k on iec kw ietnia w ynosił 
330.833 tonn, czy li w zrósł w stosunku do k oń ­
ca m arca o 29.707 tonn.

P rodukcja  hrykieitów w  kwietniu w ynosiła 
13.809 tonn, czyli spadła w porównaniu z mar 
cem  o 981 tetnn (6 .64% ). Zbyt w  kraju  w ynosił 
18.799 tonn (—  2.177 tonn i —  13 .65% ), eks­
port zaledw ie 85 tonn (—  203 tonn i —  70.49 
urocent). Zapasy na kon iec kw ietnia w yrażały 
się  cy frą  4.359 tonn, czyli zm niejszyły się 
w  porównaniu * końcem  marca nieznacznie o 
50 tonn.

Popierania drobnego budownictwa.
M inisterstwo spraw wewnętrznych w ystoso­

w ało  d o  w o jew odów  pismo okólne w sprawie 
popierania drobnego budow nictwa. Narnią z.u- 

■ ją c  d o  w ydanego już uprzednio w  tej kwostji 
okólnika, ministerstwo zawiadamia, że w za- 
rządlzie Banku G ospodarstw a K ra jow ego opra­
cow ane zostały na podstaw ie prao konkurso­
w ych  p ro jek ty  jednorodzinnych dom ów  mie­
szkalnych. Osoby, zgłaszające d o  zatwierdzę- 
nia tego rodzaju pro jek t budow y, korzystają 
z u lg  przy opłacie za pozw olenie na budow ę. 
K ata log  tych  projektów  nabyw ać można we 
w szystkich oddziałach B. G. K.

P onadto ministerstwo spraw wewnętrznych 
poleca , aby  w c  w szystkich urzędach w ojew ódz­
kich. starostwach i zarządach gmin miejskich 
w yw ieszone by ły  w  w idocznych  miejscach pla­
k a ty  propagandow e ..Buduj Bom  W łasny", 
któro rozesłane zostaną przez „R eklam ę P ocz­
tow ą".

Nadto m inisterstwo wyjaśnia, że określenie 
„m a ły  tani dom 71 oznacza budynek mieszkalny 
.o jednej lub dwu kondygnacjach , co najw yżej 
5-ciu izbach i powierzchni podłogi, nie prze­
kraczającej w obu kondygnacjach MO metrów 
kw adratow ych.

cjc
charakteryzują tak specyficznie warunki, iż nie 
należy przystępow ać d o  niegio bez należytego 
ich uwzględnienia. W obec nieudanych prób od­
dłużenia rolnictw a, dokonyw anych  przez Niem­
cy, I!miniuję i t. d., Polska poszła drogą prze­
strzegania zasady dwustrounośei um ów kon- 
w ersyjnych  i  uzalc-żiderra u lg w  oprocentow a­
niu i spłatach od zgody  w ierzyciela, a wiięc 
w ybrała drogo dobrow olnych układów. Trzeba 
by ło  jednak zachęcić odnośne instytucje kredy 
tow e, aby  drogą tą skierow ały cale zam rożo­
ne krótkoterm inow o zadłużeteie rolnicze. 
wr tym  celu ustaw odaw ca postanow ił określić 
warunki pom ocy, jaką. będą m og ły  one otrzy­
mać w  razie przeprowadzenia odpow iedniej 
akcji konweTSjyjnej.

D oprow adzenie ido konw ersji krółkoteraiiuo 
w-ego zadłużania rolniczego w  instytucjach  fi­
nansow ych jest celem ustaw y o  Banku A kcep- 
tacyjnym , chociaż troścją je j jest omawianie 
warunków pom ocy  dfla tychże instyfcucyj finan­
sow ych. R am y te j pom ocy  są bardzo szerokie 
i polegać ona będzie na p om ocy  o cha-raktew 
gwa.rancyjnęim i  p om ocy  o  charakterze upłyn­
niającym

W  zależności ;cd tego, z jakiego źródła by­
ły  czerpane fundusze na udzielenie kredytów , 
obecnie zam rożonych, inny rodzaj pom ocy  bę­
dzie te j lub ow ej instytucji potrzebny. Instytu­
c ja  finansowa, k tóra  opierała sw oje m ożliwości 
na obcym  kredycie  krótkoterm inowym , będzie 
potrzebow ała iprzedewiszyistkiem upłynnienia, 
instytucja finansowa, oparta, na własnym  kapi­
tale, (będziie m ogła zadow olić sic pom ocą o cha 
nakterze gw arancyjnym . D latego ustaw odaw ca 
przewidział różnorakie narzędzia, z  k tó m n i bę­
dzie m ożna przystąpić do akcji k  on wersyjnej, 
a m ianowicie: 1) w  formie gw arancji pokryeto 
strat, pow stałych przy  w ykonyw aniu układów 
konw ersyjnych , które znajdzie zastosowanie 
przy obejm owaniu akcją  konwerayjną w ierzy­
telności, opartych na kapitałach' długoterm ino­
w ych  (w łasnych lub obcych ) danych inst.ytu- 
cy j. 2) w  form ie pokrycia różn icy  ©procentowa 
nia mięcllzw oprocentow aniem  ulgow em , stoso- 
wanem przy um ow ach, a  oprocentowatniem, od 
pow iadającem  kosztom  własnym  kredytu danej 
instytucji: znajdzie to zastosowanie przy w ie­
rzytelnościach, opartych o sztywno oprocento­
wanie; 3) w  farmie upłynnienia zamrożonego 
kredytu czy  to przez zastąpienie w eksli rolni­
czych  akceptam i Banku A k ceptacy jn cgo , c o  
będzie miało zastopowanie przy w ierzytelno­
ściach, lokow anych  na redyskontach w  Banku 
Polskim , czy  też przez udzielenie now ych kre 
djytów- c o  będzie m iale zastosowanie przy u- 
■płynnianin wierzytelności, opartych  o krótko­
terminowe obce kredyty.

Zadłużenie rolnictwa z tytułu kredytu 
krótkoterm inow ego wynosi ok o ło  750 ndljonów 
zł. Z niego trzeba będzie w yelim inow ać takie 
kredyty, "  które posiadają istotny charakter 
krótkoterm inow y, to znaczy m ogą i m iały b y ć  
w  każde-m razie spłacone w  ciągu jednej kam - 
panji gospodarczej. E lim inacji podlegać będzie 
musiała również i ta część, którą bezsprzecznie 
już dziś uważać można, za straconą. K onw ersja 
winna, objąć resztę, co wyniesie praw dopodo­
bnie 550— 600 miij. zi. Ponieważ konieczne 
jest, aby została ona .przeprowadzona rów no­
miernie i rów noległo na całym odcinku zadłu­
żenia. punktom w yjścia będzie musiała b y ć  
jako pierwszy etap dokładna rejestracja i k la­
syfikacja całego tego zadłużenia, przyczem  re­
jestracja i k lasyfikacja  nastąpić będzie musiała 
tak na podstaw ie oświetlenia instytucji w ierz* 
dolsk ie j, jak i oświetlenia dłużnika.

Drugim etapem całej akcji będzie patrono­
wanie układom, które zaw ierać będą instytucje 
w ierzycielskie ze swoim i dłużnikami, oraz roz­
prowadzanie pomocy', c zy  to w  formie kredy­
tów  Banku A k ceptacy jn ego, ezy toż w  ̂formie 
gwarancji skarbu państwa przez poniesienie 
ezciścti odpow iedzialności z a straty.

P om ocy  o charakterze upłynniającym bę­
dzie udzielał Bank Akceptacyj.ny; przewidzia­
ne w  ustawie ram y je g o  statutu pozw alają o-

zł. granicę jego  ziobowią- 
tów, które będzie udzielał. 

O bliczając, iż z tego około  25 nrlj. należałoby 
traktow ać jak o fundusz żelazny, przyjąć m o­
żna, iż dzięki kredytom  upłynniającym  Banku 
Ałoceptacyjnegio będzie można uzyskać komver 
sję 225 mili. zł. w ierzytelności rolniczych; dla 
przeprowadzenia konwencji pozostałego pakie­
tu, to znaczy- 350— 400 m ilj. zł., posiadamy na 
rzędzie w  formie p om ocy  skarbu państwa.

Ustawa, mówi, żo pom oc ta wyniesie 50%  
sfrar, poniesionych przez uaną instytucję lub 
przedsiębiorstwo ma wiorzytolnośoiach rolni­
czych, objętych układami, przy-ezem na ten od  
przeznacza s'ę 75 milj. zł.

Ustawa w iec. ni inno. iż powszechnie jest na 
zywana ustawą o  Banku Akceptacyjnym , jest 
właściwie ustawą, mającą na celu konw er-ję 
zadłużenia krótkoterm inowego.

Świadectwa przemysłowe od dorożek 
sam ochodow ych.

Min. skarbu w ystosow ało d o  wszystkich 
izb i urzędów skarbow ych okólnik, stwierdza­
ją cy , że Sąd N ajw yższy ustalił zasadę prawną, 
iż utrzym ujący dorożkę x samochodową, pow i­
nien op łacać taki sam podatek przem ysłowy, 
jak utrzym ujący dorożkę innego typu.

W  związku z tem Ministerstwo skarbu za­
rządza co następuje: - ,

-• P rzy zaliczeniu przedsiębiorstw dorożek 
sam ochodow ych  pod względem obowiązku w y- 
kupu świadectw  przem ysłowych należy k iero­
w ać się zasadą, że przedsiębiorstwa, to winny 
w ykupyw ać św iadectw a przemysłowe, a nie 
jak dotąd, handlowo.

W szystkie nieprawom ocne decyzje karno 
za r. 1933 i lata ubiegłe mają, być  cofnięte, 
przyczem należy um orzyć zarówno nałożone 
k ary  pieniężne, jak  również należności za 
św iadectw a przew yższające cenę św iadectw  
przem ysłow ych; ewonituałne nadpłaty nałoży 
za liczyć na zaległości podatkow e, bądź zw ró­
cić w  gotów ce.

G ie łd a  k rako w ska .
K raków. (PAT). Giełda; 4%  poż. dolarowa 

48.75. Poza giełdą.; dolar 7.40— 7.45: Londyn 
29.75— 30; Szw ajcarja 172.95— 172.50; Berlin 
206 i ipół do 208.

OFICJALNA GIEŁDA WALUTOW A.
Warszawa. (PA T). Dewizy; Belgja 124.30; 

H olandja 359.10; Londyn 29.86: N. Jork 7.42: 
N. Jork  tełegr. 7.43; Paryż 35.10: Szwajcarja 
172.30; W łoch y  46.40; Berlin pryw . 207 i jedna 
czwarta. T endencja przeważnie słabsza.

KURSY OBLIGACYJ.
Akcje: Bank Polski 73 i pół, 73. Tendencja 

słabsza.
Pożyczki: 3 %  budowlana 38 i pół. 38 i je ­

dna ©zwarta: 4%  inwost. ser. 107: 6%  doła- 
row a 4S i p ó ł; 4%  dolarow a 49 i pół: 1%  sta­
bilizacyjna 49— 48.88; 10%  kolejow a 101; Listy 
zast. BGK. baz zmiany. .P ożyczk i przeważnie 
słabsze, listy  mocniejsze.

Dolar pryw. w W arszawie 7.44, 7.45. 
P ożyczki w  N. Jorku nie notow ane z p ow o­

du święta w Am eryce.
GIEŁDA W  ZURYCHU.

Zurych. (PAT). P aryż 20.38: Londyn 17.33; 
N. Jork 4.31: Belgja 72.10: W ioch y  26.88 i pól; 
Hiszpanja 44.20: Holandja 208.55; Berlin 120.30. 
W iedeń 73.20: noty  58.75: Sztokholm 88.75;
Oslo 87.75: Kopenhaga, 77.23: Praga 15.41:
W arszawa 58.G5; B iałogród 7: Ateny 2.93; Kon 
staimtynopol 2.50: Bukareszt 3.08; Helsinki
7 .6 5 .'

;f t a d i o .

RAD JO  A  T E A T R  WE FRANCJI.
Rząd francuski w yznaczył dla Opery K o­

micznej w Paryżu dodatekvdo s u K y i u ni w su­
mie 750.000 fr. rocznie, pod warunkiem jed­

nak, Se stacje Iskrowe, należące 'do raądu bę­
dą transm itować przedstarżderiia Opera Co- 
mique na prowincji. Z decyzją  tą  nie zgodzili 
się dyrektorzy teatrów  prow incjonalych, k tó ­
rzy wnieśli zażalenie d o  ministerstwa oświaty, 
twierdząc, iż transmisje paryslde KPtyną ną 
spadek frekw encji w  ich teatrach. , ,  '

ILOŚĆ KILOW ATÓW  NA USŁUGACF 
RADJOFONJI. ■■■

M iędzynarodow y Związek -w R adjofon itzny 
opublikował statystykę, która odżwiorciadla 
w  kilow atach stopniow y rozw ój radjofomji 
św iatow ej. Z  tej statystyki wynika, i e  podczas 
g d y  w  1926 roku ilość kw. na usługach radjo- 
fon ji wyn-osiła zaledwie. 26S, ilość ta w zrosła 
w  1930 r. do 1813 kw ., w  roku 1931 d o  2590 
kw., a  w roku 1933 d o  4000 kw. Tem u szyb­
kiemu w zrostow i jednostek dzielności odpo­
w iada przyrost radjostacyj, k tóry  w yraża się 
dla Europy w  następujących cyfrach; 1920 r. 
170 rozgłośni, 1933 r. 238 rozgłośni.
JESZCZE JEDNA E K SP E D Y C JA  PODBIE­

GUNOWA U R ATO W AN A PR ZE Z FALE 
ETERU.

Ekspedycja Ruser-Larsem, która wyruszyła 
przed pewnym czasem w celu dotarcia, do  bie­
guna południow ego, zaskoczona została przez 
burzę' na bryle lodow ej, na której szukała 
schronienia przed rozpętanym żywiołem , G dy 
huragan poniósł pływ ającą w yspę na pełne 
morze, losy  ekspedycji zaczęły  się stawać nie­
pewno... Niebawem starcie z lodow com  skru­
szyło  ostoję  ekspedycji na sześć części, a na, 
domiar złego jeden z tycli okruchów  uniósł 
z sobą 5S psów. zabranych przez wyprawę, 
a dwa, inne —  większą część zapasów żyw no­
ści. Opatrzność jednak o tyle sprzyjała roz ­
bitkom, że zachowała im przenokśną radjostację 
krótkofalow ą, którą, natychm iast uruchomiono, 
w ysyła jąc raz po raz w  świat sygnały  S. O. 8. 
Już trzeci z tych sygnałów  doczekał się od ­
pow iedzi; odzyw ali się rybacy, którzy właśnie 
w  tym czasie wracali z połowu w ielorybów . 
Przy ustawicznej wymianie depesz kuter w ie- 
lorytm iezy ..G lobe 5“  zbliżył się d o  lodow ego 
okruchu niosącego członków  w ypraw y i roz­
począł energiczną ak cjo  ratowniczą, niezmier­
nie utrudnioną z powodu mnóstwa, p ływ ają­
cych  opodal w iększych i m niejszych lod ow ­
ców. Sześć razy „G lo b e  5 " zbliżał się do bry ły  
lodow ej i sześć razy musiał się co fać w  oba­
wie zmiażdżenia; dopiero za siódmym rażeni 
akcja śmiałych rybaków  została uwieńczona, 
powodzeniem. IV len sposób falc eteru raz 
jeszcze przyczyniły się do bohaterskiego ra­
tunku rozbitków.

ROZW ÓJ RADJOFONJI W  NORIYEGJ1.
Rząd norweski powziął plan, k tóry  w  cią» 

gu trzech lat pokryje kraj siecią 43 roz­
głośni. Pierwsza cześć tego planu jestt ju ż w  
wykonaniu —  przedsięwzięto: 1) budow ę ra­
ił ,j os tac j i o siło 20 kw. w  Bergen oraz budow ę 
czterech stacyj przekaźnikow ych w  Kirkeneo, 
Chrisfiansund, Stawamger i Trom só; 2) w zm oc­
nienie stacyj w' Aalesund i Badti; 3) budow ę 
stacji o sile 10 kw. w Finmarku, w reszcie 4) 
wzmocnienie o 5 kw. rozgłośni w  Trondhjem .

P r o n r a n !v  s * a c ‘ ’ i r a '! !0 ,w‘ fch .
Piątek, dnia 2  czerwca 1933 r.

L w ów  (380.7). G. 13.30 Chwilka morska 
i kołonjałna; 15.35 A u d ycja  d la  dzieci „S tra­
ża cy "; 16.00 Sludjiiiii lekarskie; 19.00 „D zien ­
nikarze angielscy w  powstaniu styczniow em ".

K raków  (312.8). G. 11.40 Przegląd Prasy: 
i kom . meteor.; 1.1.57 Sygnał czasu, hejnał 
z W ieży Marj., program na dz. bież.; 12.10 
P łyty ; 13.20 Transmisje z W arsz.; 15.35 P ły ty  
16.25 Transmisje z W arsz.; 17.55 ProgTam na 
dz. mast.; 18.00 M uzyka lekka i tan.; w  przer­
w ie krak. wiadom . bież.; 19.00 Odczyt p. t. 
..Narodziny teatru now oczesn ego11; 19.15 R o z ­
m aitości, kom unikaty, giełda zbożow a; 19.30 
Transmisje z W arsz.; 22-15 M uzyka; 22.55 K om  
m eteorol. i policy jny; 23.00 M uzyka popular­
na; 24.00 Hejnał z W ieży Marj.

W arszaw a (1411.8). G. 11.40 Przegląd Pra­
sy: 11.50 K om . m eteor.; 11.57 Sygnał czasu, 
hejnał; 12.05 Program  na dz. bież.; 12.10 P ły ­
ty ; 13.20 Kom. P. T. M.; 15.10 Kom un. Inst. 
Eksport.; 15.15 K om . gospod .; 15.25 Chwilka 
lotnicza i przeciw gazow a; 15.30 Ohwilka m or­
ska i kolonjalma; 15.35 K oncert iżyczeń (pły-i 
ty ); 16.25 „P rzegląd  w ydaw nictw  perjodycz- 
n ych 7‘ ; 16.40 O dczyt „Umiłoiwanie przyrody 
o jczy ste j" ; 17.00 K oncert m uzyki lekkiej;
17.55 Program  na dz. nast.; 18.00 M uzyka lek ­
ka, 5 tan.; w  przerwie wiad. bież.; 19.00 R ozm a­
itości; 10.20 „P rzegląd rolm. praisy kraj. i za­
grań."; 19.30 Feljetom p. t. „G dzie  są nasi k on ­
k u ren ci?"; 19.45 Pras. Dz. R ad j.; 20.00 P oga­
danka m uzyczna; 20.15 K oncert sym f.; w  
przerwie w iadom . sport, oraz Dort. do Pras. 
Dz. Piadj.; 22.00 Feljetoir literacki pt, „C y- 
prjan N orw id"; 22.15 M uzyka tau. (p łyty );
22.55 K om . meteor, i kom . policy jn y; 23.00 
M uzvka tan.

K atow ice (408.7). G. 15.00 Kom. gospod. 
i Urz. ceduła G iełdy Zbożow ej i Tow ar, w  Ka­
tow icach ; 16.10 W ł. W łosik ; Pogadanka z idzia 
łu „O grodnik Śląski"; 19.00 St. Gątaski: „P ie ­
skow a Skała"; 19.25 Kom. sportow e; 23.00 
Skrzynka pocztow a  w jęz. francuskim.
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Frasa nicrwiecka tryumfuje.
Warszawa 31 5. (Telef. wŁ): Prasa bediu- 

ska podnosi, że w ynik  wyborów gdańskich jest 
nowym’ dowodem1 niemieckiego charakteiu
Gdańska (?!), z czego Polska powinna wycią­
gnąć konsekwencje. W y b ory  te stają sir w yra­
źną w skazów ką, a  zarazem ostrzeżeniem dla 
Polski. Zw ycięstw o narodow ych socjalistów  
są dow odem  ruchu ipangermanskiego, który  nie 
jest związany z grainieami państw ow em ’, a 
obejmuje wszystkich Niemców bez względu na 
ich przynależność państwową i na terytorjum. 
które zamieszkują. G dyby urządzić jutro w y­
bory  w  Austrji .pisze „TwegilMie, Rundschau11, 
w  zagłębiu Saary i Siedm iogrodzie powtórzy­
łoby się to samo zjawisko, co w Gdańsku. Na­
ród niem iecki stał się jednolitcm  skupieniem 
gormańekiem i to  stanowi jogo silę.

Deficytom budżet Franci’.
Paryż, 31 p. (PAT.-) l/.ba deputowanych 

przyjęła ostatniej nocy budżet na rok 1933 w 
trzeciem czytaniu .395 glosami przeciwko 147. 
Wydatki określone zOstaiy w sumie franków 
49.457.170.742, dochody zaś 45.645.851 509 
Franków, deficyt wynosi zatem 3.811.319.239 
Franków Socjaliści glosow ali za całością bud­
żetu.

oszczędności w budżecie czechc- 
s łn v m ;k ;m.

Praga. (PAT.) Parlamentarna kom isja osz­
czędności przeprowadzić ma nową rewizję 
budżetu na rok obecny eeiem poczynienia dal­
szych oszczędności, w edług dotychczasow ych 
iiiform aoyj chodzić hędzic o oszczędności w 
w ysok ości 35.000.000 koron.

Zjednoczenie francuskich tow arzystw  
lotniczych.

Paryż 31 maja. Na dxisiej.sz.ej konferencji 
reprezentantów francuskich tow arzystw  acro- 
nautycznych, jaka odbyła  się przy udziale mi­
nistra lotnictw a Cota, osiągi.ięie zostało poro­
zumienie w sprawie zjednoczenia wszystkich 
towarzystw w jedno wielkie Francuskie towa­
rzystwo lotnicze. Zaw arty układ postanawia 
źe ostateczne zjednoczenie tow arzystw  ma być  
dokonane w pierwszej polew ie września i ma 
trwać 15 lat. Tow arzystw o to ma zapewnioną 
roczną subwencję rządową w wysoirości 155 
miljonow franków’.

Obsunięte zbocza wzgórza zasypało  
koryto rzek i.

Berlin, 31 maja.' W  pobliżu wsi Latdorf w 
pow iecie  Bernburg w prowincji Anlinlt obsu- 
nęro się zbocze wzgórza, co może spowodować 
katastrofę o nieobliczalnych następstwach. W  
następstwie dłuższej ulow y, obsunęło się zbo­
cze w apienników na przestrzeni około pól kilo­
metra i runęło do rzeki SolawyM(Saale) zasy­
pując koryto. W  parę minut, późni j wezbrana 
woda zalała cale okoliczne błonia i wzbiera w 
dalszym ciągu, zagrażając sąsiednim okolicom. 
Na miejsce w ypadku przybyli przedstawiciele 
w ładz krajow ych  Celom w szczęcia akcji ratun­
kow ej. Zmobilizowano okoliczne oddziały  o- 
chotmiezoj służby prno_, i tysiące bezrobotnych'
!  przystąpiono do uzuwania zwałów kamie u 
nych z koryta rzeki. R ozlew isko pow iększa się 
stale, gdyż zasypane koryto rzeki uniemożli­
wia oapływ wody.

Bemn, 31. 5. W edług ostatnich doniesień 
ak cja  ratunkowa przy zasypaniem k orycie  rzeki 
S olaw y  czyni smacznie postępy'. Istnieje nndfcie- 
ja, że uda e ie  zapobiec katastrofie pow odzi, po- 
niew ać w zbierająca w oda żłob i sobie pow oli 
przepływ  w  zasypanem korycie- W  akcji ratun­
k ow ej bierze jeszcze udźiał ok oło  1000 ludzi.

SAMOLOTEM DO BIEGUNA.

Hamburg. (P A T ). Na lotn u k a  tntejszem ki 
dow al ztnany badacz podbiegunowy' sir Herbert 
Wilkms, który sw ego czasu przeleciał nad bie 
gunem z A laski do Szpicbergu i usiłował do­
stać się do bieguna łodzią podwouną „Nauti- 
lus“  Udaje się on do N orw egji dla p rzygoto­
wania nowej ekspedeji do bieguna z. konty­
nentu specjalnym samolotem, którego kon ­
strukcja  pozw ala na nieprzerwany lot 6.000 
mii angielskich. Sir WiMrins w  lipou tego roku 
ponowić ma próbę jazdy pod lodem łodzią 
podwodną „Nautilus**.

Kłopoty z „funduszem interwencyjnym".
W arszawa, 31. 5. (jjjck f. tvł.). Projekt u tą * )-] stów adm inistracyjnych. Projekt utwcrzeinia ta 

rżenia specjalnego Funduszu interw encyjnego g o  funduszu m m i uzyskać alŚ;'oi>iiĄe Komitetu
Ekon. Rady Min., co nie będzie łatwe- w obec 
r iżm ćf zdań. jaka się w tej sprawie wyłoniła.

W śród eksport erów m ów ' .Ne o  konieczności 
połączenia w jedną, całość zarządzeń, które d o ­
tyczą ułatwień w eksporcie r iety lko dla pro­
duktów rolnych, ale w dużej mierze także dla 
pro iuktów  hodowlanych.

zbożow ego pefity sianego jako nąiaęjlzie w poli­
tyko eksportu zhoiża i produktów  hodow lanych 
napotyka na poważne sprzeciw y w kc-iach rzą­
dow ych. Jak slyuhać, trudno będzie uzy.skać 
zgodę (Kiftnilotu Ekonom icznego Rady Min. na 
utworzenie i i owe g o ! fun-luaan. któryby pow ięk­
szy 1 nadmierną już liczbę sam odzielnych finn u-

Zwrot majątków rodzinom powstańców.
W arszaw a,V I ,  5. (Teief. w ij .  Trwające ml 

roku prace nad badaniem podań o zw rot ma­
jątków , skonfiskowanych powstańcom  i ucze­
stnikom walk przeciwko Rosji, dobiegają koń­
ca. VV myśl tiBtuwy wszysdkio pó|i|hnia i preton- 
s.je-Npadkowc w sprawie tych  uiajątkó-w, m ą;a 
byc rozpatrzone do kań ca czerwca, w którym  
to terminie mają zapaść ostateczne decyzje co 
do uwzględnieniu wniesionych pedań, lub też 
ich odrzucenia. W  w c li dniach została podpi­
nana przez ministra sktu-liu, mmi. dra sprawie­
dliwości i min. rolnictw a pierwsza decyzja, przy 
znająca Helenie Paderewskiej zwrot majątku 
po powstańcu Świerzyńskim w pow iecie lut.i- 
njeckim. Chodzi tu o uuiąąt.k Luboszew. „kon ­
fiskow any przez władze ufasyjski-e powstańoowi

Swicrzyjwkitmu na terenie leśnictwa o powierz 
f  11 ni 6 ha, D ecyzja dotyczy  zwrotu części tego 
majątku, do którego p Paderewska, pochodzą­
ca z innej rodziny niż Ignacy Paderewski, w 
prostej linji wmnezka poszkodow anego powstań 
ca, męg?.ii clrkismonlami udow odnić sw oje pra­
wa. —  ubebnie wlad-zce skarbowi' przeprowadza- 
ją  oceno togo majątku z punktu wadzenia po­
datku spadkowego., który ma być pobrany. —

Rstawa przewiduje m ożność 'sp ła ty  podatku 
także w raturze według ceny rynkow ej gruntu.

Jak słychać, jest zaledwie kilkanaście p o ­
dań, które' są mlcrżycle udokum entowane i m o­
gą być rozpatrzone z wynikiem pozytyw nym  
dla petentów.

le s i^ t ia  spłata rat pożyczki dilionowskief.
Warszawa 31. 5. (Telef. irl.if W  diju dzi- tej raty przypada formalnie na 1 lipea. Mini- 

siejszym przekazano eo Nowego Jorku ostatni, ' sterst, o Skarbu przyjęło metodę przekazywa- 
kwotę miesięczną z tytułu spłaty raty pćlrccz* j nia co miesiąc na poczet lej raty stałej odpo- 
nej pożyczki dillonowskiej łącznie z pi®centa-! w iedniej kwoty, 
mi w wysokości 1,680 CC0 dolarów’. Płatność!  # -------—

Zawieszenie broni między Ghinani i Japonią.
Paryż 81 maja. Wedle doniesień z Nankinn, 

układ ćhińsko-japoński w sprawie zawieszenia 
broni, został wczoraj po południu podpisany 
w Tong-ku, pod Tmntsinem. Układ ten m. in. 
przewiduje utworzenie strefy zdemilitaryzowa- 
nej na przestrzeni między murem chińskim na

północy, a Rujami kolejowemi Pekin— Tien- 
tsin— Mukden na wschodzie i linią kolejowa 
Pekm— Kalgan na zachodzie Na całej tej prze 
strzeni mają być poza tern rozwiązane wszyst 
kie organizacje wojskowe i korpusy ochotni­
cze.

noszą, że w  ciągu ostatnich dni h itlerow cy w  
asyście "policji obchodzili w szystkie księgarnie 
i w ypcćyeznlnie książek w  .tomiu, Gliwicach, 
Zabrzu ńd.. konfiskując dzieła pacyfistów  F or­
stera. Ludwiga. Feuchlw anglera i innych. Skon 
fhkow ane książki ładowano na ciężarowe autą 
policyjne i odwożono

Dolar wciąż zniżkuje
Loiuiyn 31 maja. Dolan zniżkuje w dalszym 

ciągu, podczas gdy kurs funta angielskiego 
uległ pewniej poprawne. L ondyn notow ał dziś 
dolara 4.01 i 3/4, podczas gdy w czoraj przy 
zamkniecim notow ano dolara 3.99 i 1/8 w sto- 
gunku do funta.

W arszawa, 31. 5. (Telef. wł.). Obroty na gieł­
dzie warszawskiej by ły  bardzo małe, tendencja 
przeważnie słaba. Banknoty dolarow e w o b lo ­
tach pozagiełdow ych płacono 7.41, rabie złote 
p o  4.91^ dolary złote po 9.18, marki niem ieckie 
207, w obrotach pryw atnych 203. Fant słcot- 
lingów  w obrotach pryw atnych 29 97.

WYJAZD POLSKTEJ DELEGACJI 
D o LONDYNU.

Warszawa, 31. 5. (Telef. w ł.) D elegacja 
polska na m iędzynarodow ą konferencję gospo­
darczą w yjeżdża do Londynu w  dn 9 czerwca. 
Na czele delegacji stanie, jak już donoszone^ 
p. Koc.

ZA BIMETALIZMEM.

Waszyngton, (PAT.) K om isja spraw zagra­
nicznych izby  reprezentantów w ypow iedziała 
«ię za udzieleniem delegatom  amerykańskim, 
na konferencję gospodarczą instrukcyj, fcy po­
pierali tezę bimetalizmu przy jednoczesnem u- 
stalaniu stosunku między złotem a pieniądzem 
srebrnym.

AM ERYKA NIE ZNIŻY R ATY  
CZERWCOWEJ.

Waszyngton, 31 maja. B iały Dom domen* 
tuje pogłoskę o rzekom ym  zamiarze zreduko­
wania czerw cow ej raty długów; w ojennych 
przez rząd amerykański.

Warszawa, 31. 5. (Telef. wł.) Po kongresie j czech. Ustalono tekst rezolucji, stwierdzającej, 
Ponciu.hu w Dubrowniku Niemcy ponieśli p o - ' zp. Związek Prasy Niem ieckiej stal się organiza 
rażkę w Budapeszcie, gdzie odbył się zjazd cją partyjno-polityczną a przestał być organiza 
Międzynarodowej Federacji Dziennikarzy. Już cją  zawodową, w obec czego  na razie wspól- 
przod zjazdem Związek Prasy Niemiecki,:,j za-! praca Federacji ze Związkiem praisy Niemiec- 
żądnł od Federacji, zapowiadając sw ój przy- kiej stała się niemożliwą. Rezolucja zawiera da 
jazd. fcy Federacja przeciwdziałała propagan* lej w yrazy uznania dla działalności członków  
dzie antyiiiemieckiej w prasie całego świata.1 dawnych władz Związku Prasy Niem ieckiej, któ 
Federacja odmówiła wziceia na siebie tej roli,Iray po zmianach w  Niem czech nie mogą w y- 
a w tfd y  Związek Prasy Niem. odm ówił wysła-j konyw ać swrego  zawodu Najostrzej d o  obecne- 
nia delegacji do Budapseztu. | go. Związku Prasy Niem ieckiej ustosunkowały

Na ile tej sytuacji w  ramach dyskusji nadl się delegacjo: francuska, belgijska, angielska

Posądzają Kusocińskicgo.
Brno 31 maja. (PAT). Cala prasa Czecho­

słow acji, zarów no czepka ja k  i niemiecka po­
daje in form acje —  .jakoby z Finlandji —  żą­
dające ogłoszenia Kusocińskiego profesjona- 
łe-m. m ajac poważne przeciw ko Polakow i dew o 
dy (?). Za dw a stady. jakie odbyć sio m iały 
z początlrem  czerw ca b. r. wr Finiandji. Kuso- 
ciński miał zażądać przez sw ego menażera 
1.000 dolarów, a. potem podniósł naw et tę do 
lO.OOu zł. Jak donosi prasa czeska. Fim iowic 
zebrali cały ten- obciążający  materjał, aby na­
stępnie sprawę Kusocniskiego przedłożyć mię* 
dzynajwaioiwej Federacji lekkoa,tletyczncj, jako 
odwet za Num /ego.

isprawozuaniem śNekretarjatu generalnego zgło­
szono kilka projektów rezomcyj, wypowiadają­
cych się za wolnością prasy i wolnością wyko­
nywania zawodu dziennikarskiego w Niem- (inomyślnie,

dunska i holenderska. Delegacja polska brała j 
udział w układaniu rezolucji W  dniu d/.isioi- 
i^ym po południu tekst rezolucji przyjęto je-

Akc'3 policii auRtripckiej przeciw hitlerowcom.
"Wiedeń 81 maja. W  iYiodniu i w idu  m ia-{-Jaw ie infcum acyj z kół m iarodajnych, że rząd 

stach prow incjonalnych , Austrji podjęto dziś
akcję policyjną przeciw hitlerowcom. Policja 
obsadziła wszystkie łokaie partji narodowo-so- 
cjalistycznej. poddając je newizji. W  ręce władz 
dostał się obfity materjał komproinituiący, któ 
ry został skonfiskowany. Broni znaleziono sto ­
su n kow o mało-', m lyż broń przechowują hitle­
rowcy w specjalnych ukryciacli W śród skon­
fiskow anego materjału znajdują się. ldkżo ulot­
ki antypaństwowe.

Odw et Austrii.

auslrjacki nie uczyni narodowym socjalistom 
żadnych ustępstw po*;tycznych.

WROGIE PRZYJĘĆ' IE NIEMIECKIEGO 
STATKU W  BARCELONIE.

Paryż 31. maja. IV Barcelonie doszło w czo ­
raj do  nowych mamfestacyj antyhitlerowskich. 
G dy pewien okręt niem iecki zawinął do portu 
i wywiesił flagę hitlerowską, zebrano na molo* 
tłumy ludzi poczęły  w znosić okrzyki „precz 
z Millerem". Po przybiciu okrętu do mola. 6 
robotników wtargnęło na pokład i zerwało swa 
stykę hHierowską. Spraw ców  aresztowano.

W iedeń 81 maja. (hrześcijańsko-spoh-czua . , , ,  . , , . ,
„Reichspost“ dhmosi, że na ireureckie ograni-, P|jg(jfOW3nj& SKlOBOW 7¥0flWS

itru odnowie rzad s •>cze ua wyjazdowe do Austrii odpowie 
austriacki podebnem zarządzer'zni i również 
wprowadzi wysokie opłaty wizowe pa wyjazn 
do Niemiec.

Rząd nustrjacki zwróci hotelom austrjackim 
straty, poniesiono wskutek ubytku gOśw uie- 
m ieek'ch w  łącznej t-umio 10,000.000 szylin­
gów. Z sumy tej 5.000.0C0 bodnie wy-placouc 
'ra tp h m ia st ,' 2.500.000 w jesieni, reszta zaś 
przyznana będzie w form ie ulg podatkow ych. 
Trzepiem zarządzeniem bod,zio wprowadzenie 
rozrachunku przywozu i wywozu z Austrii i 
z Niemiec. Vv 'ciągu ostal-nieb 5 lat zarobiły 
Niem cy na Austrji p r z e t o  1.200.000.000 szy­
lingów’ z t.-tulu w yw ozu towturówe zapłaciły 
zaś z tytułu ruchu turystycznego zaledwie 
SOO.OOO.ÓOO. Obecnie ma być zauro-wauzona 
równowaga bilansu handlowego między oboma 
państwami. „Wiener Ztg.1' ośw iadcza na pod-

 i------
KONWERSJA ZALEGŁOŚĆ- KREDY­

TOWYCH.

Warszawa, 31. 5. (Telef. wł.). Na m ocy  -po­
stanowienia ministra skarbu zezw olono ,na uo- 
konywanle konwersji Zaległości od pożyczek 
długoterminowych ni. in. Tow arzystw u K redy­
towemu Ziemikiemu w e Lw ow ie, Akcyjnem u 
Bankowi Hipotecznem u we Lw ow ie, P iotrkow ­
skiemu Tow, K redyt. Miejskiemu w  Piotrkow ie, 
Lubelskiemu Tow . K redyt. Miejskiemu w  Lubli­
nie, Tow . Kred. Miejskiemu w e L w ow ie oraz 
towarzystwom  kredytow ym  miejskim w K ali­
szu, Kielcacti, Łoazi, Siedlcach i Częstochowie.

Komplikacje na tle wa!u? 
obliczeniowych.

Bukareszt. (PAT). Począł’ szv od jutra, tj. 
1 czerwca, na kolejach  rumuńskich zostaną 
zniesione wszystkie międzynarodowe taryfy 
z; w yjątkiem  taryfy  na- pirzewóz tow arów  m ię­
dzy  Rum unją a Gdańskiem. Przyczyną znie­
sienia tych  taryf jest niemożność dojścia do 
porozumienia mię Izy państwami eu^opejskieni 
przy opracowywaniu taryf, opartych na złocie. 
W obec tego opłaty za przewóz tow arów  będą 
pobierane w Ruiinunji ty lko do granicy, dalej 
zaś ekspedytorzy będą musieli opłacać iraie 
stawki. P ropozycja  austriacka oparcia taryfy  
przew ozow ej rum iuisko-austrjackiej na franku 
szwajcarskim, została odrzucona.

HEBDA PRZEGRAŁ

Paryż 31 maja. (PAT). W czora j w ramach 
m iędzynarodow ych nristrzosrw' tennisowyeh 
Francji w  Paryżu w alczy ł H ebda z Anglikiem 
W ildom , znanym doublistą. Hebda przegrał 
łatw o w  3 setach' 3:6. 3:6, 4:6. W  grze poje­
dynczej paińów sensacją było zw ycięstw o Cze­
cha Maleczka nad pierwszą rakietą Holandji 
Timnierem po zażartej walce w 5 setach.

Hamburg (PA T.) W  centrum Hannoworu w 
czasie ożyw ionego ruahu przedpołudniow ego KONGRES D ZIEN N IK ARZY SPORTOWYCH  
tłum napadł na lb jw ięk sze  żydow side sklepy W arszawa 81 maja. ÓPAT). W  najbliższa 
i splądrował w ystaw y. Tłum rozproszono Jopiej sf)1>do o f2Pnre„ rozpoczkn: sie w  Ym rszawie 
ro po ściągnięciu całej rezerwy jnolicyjncj. W. m.;l4 ; n a ro d o w y  kongres dziennikarzy sport-o-
czasie zajść rozbito olbrzymie szyby wyafta-; ,vycl;;  ^  j-tónun weźmie udział ca ły  „zereg
w.#wę. dziennikarzy francuskich, belgijskich, austrjac-

Berlin, 31 maja. W  Ilildensheim w prowin-; njomic^kich i im
cji Ilannow er doszło ubiegłej n o cy  do w yk ro­
czeń antyżydow skich. Demonstranci pow ybija­
li w  sklepach żydow skich szyby i po części 
splądrowali w ysta w j. M. in. roz-bito ponad 30 
w ielkich lustrzanych szyb w ystaw ow ych. W e­
dle komunikatu połicj-jnego, sprawcy niepozna- 
ni zbiegli.

K O N FISK ATA K SIĄ ŻE K  PA C Y F IST Y C Z­
NYCH NA ŚLĄSKU OPOLSKIM.

K atow ice. (PAT) Ze Śląska Opolskiego do-

( T o  s ,s in v 7 & 7s*ię€Ś M  S S r r s w f f t ! .

„O  logice trójwartościowej**. O dczyt prof. 
dr. IV. W ilkosza, odbędzie się w  czwartek 1 
b. m. o godz. 18-tej w sali w ykładow ej Insty­
tutu M atem atycznego (ul. G o lęb a  20 H, p.).

- s -
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JÓZEF BARTÓKY.

Róże Cccnlgi.
Słońce zachodziło, gdy Cecylja, córka włodarza 

Pław,josza, idąc z  Rzymu do domu, skręciła z go­
ścińca przy herbowym slupie milowym na leśną 
ścieżkę. Chociaż wszystko, co rankiem niosła do 
miasta, na rynku sprzedała, a iyłko próżne kosze 
,1 naczynia dźwigała z powrotem, to jednak pnąca 
się w górę stroma dróżka wydała sio jej ciężką; szła 
powoli, przystając od czasu do czasu zadyszana, i sa­
pała przyciskając dłonią kołacace się w piersiach 
serce. W ieczór z wolna zapadał na las i brunatny 
zmrok coraz się bardziej zaciemniał. Cecylja już nie­
raz w nocną porę chodziła tą drogą i znała już pra­
wie na pamięć każde drzewo, krzew każdy; dziś 
jednak wraz z mrokiem ogarnął ją jakiś strach, to 
toż zebrała wszystkie siły, aby być jak naprędzej 
w domu i z taką szybkością biegła leśną ścieżką do 
góry, że na zakręcie zagłębiającej się drogi musiała 
trochę usiąść i odpocząć przy zbiorniku leśnego 
źródła. W  łesie zawisła wielka milcząca cisza, 
ptaszki już dawno ułożyły się do odpoczynku a ła­
godny wieczorny powiew kołysał drzewa do snu, 
wreszcie i sama Cecylja odetchnęła wśród śniących 
liści. Siedząc na pniu drzewnym wyciągnęła umę­
czone nogi, wytężając ciągle słuch, czy nie posłyszy 
od strony folwarku miłosnej fujarki miłego jej sercu 
Lucjusza, który jej dźwiękiem zwykł kiedyindziej 
już z daleka ją witać. Nie, nie posłyszała żadnego 
odgłosu fujarki!

Po krótkim jednak odpoczynku Cecylja ruszyła 
w- dalszą drogę, ale zaledwie uszła parę kroków,

potknęła się na jakimś kamieniu i upadla na drodze. 
Kosz wysunął sie z jej rąk i wszystko co w nim było, 
wypadło. Cecylja z przerażeniem zbierała rozsypane 
rzeczy, a przedewszystkiem szukała złotej spinki, 
którą miała związać włosy, a którą kupiła tego 
samego dnia po południu u złotnika. Złoty gołąb
0 rubinowych oczach leżał przed nią nu ziemi z roz- 
postartemi skrzydłami. Cecylja szybko podniosła te 
droga ozdobę, ale gdy dotknęła złotego gołębia, ptak 
naraz sio ożywił, a trzepocąc skrzydłami, odezwał 
się Judzkim głosem.

— Ach. ty próżna, nie oglądając się na nic, chcia­
łaś sio przybrać w strój, jaki tylko przystoi żonom
1 córkom bogatych, patrycjuszy! 1 to dlatego sprze­
dajesz drożej mleko i śmietanę, oszukując swoją 
matkę nie lepsza od ciebie, z którą do spółki w domu 
mieszacie mleko z wodą i mąką, abyś w złodziejski 
sposób zdobytym groszem mogła w losom swoim złota 
kupić ozdobę?! Niech się więc stanie według twej 
woli! Odtąd już będziesz miała zawsze we włosach 
pełno złota, a gdy ktoś poglaszcze twoją głowę, z kę­
dziorów będą się sypały złote pieniądze, ale nikt cię 
kochać nie będzie, nikt!

Cecylia przedew-sy-stkiem pcrnyślalu o tern, żo 
wobec tego i Lucjusz nic. będzie jej kochał, a gdy 
opuści swą głowę na jego ramię, on dlatego tylko 
będzie gładził pierścienie jej kędziorów, aby dostać 
złote pieniądze?! Cecylja przeraziła się tej myśli 
śmiertelnie i zaszłochała głośno:

— Laski! Łaski!
— Z pod mojej klątwy uwolnisz się dopiero 

wówczas —  grucha! zloty gołąb —  gdy spotkasz ta­
kiego człowieka, który choć będzie wiedział, że po­
głaskaniem twych kędziorówr pozyska dużo, dużo 
złota, będzie jednak szczęśliwszym, gdy zamiast złoia 
posypią się róże z twych włosów!

Twarz Cccylji przybrała nieco pogodnego uspo­
kojenia; przecież — pomyślała — i własną ręką, na-

wet i z łatwością można się wybawić % nioHBcraęścłŁ
Ale złoty gołąb zauważył kiełkującą nadzieję CecySji
i zaraz się odezwał:

— Nie miej nadziei, że własną dłonią potrafisz 
się wyłamać z pod tego czaru! Mogłabyś w tętn spo­
sób uwolnić się tylko wtedy, gdy gładząc włoey nde 
pomyślisz ani o  mnie, ani o  tem, oo ci powiedzia­
łem, ani o sobie, ani o  Lucjuszu, t. j. nie pomyślisz
0 żadnych ziemskich sprawach!

Po słowach tych złoty gołąb wzbił się w górę
1 odleciał ku rozpostartej dolinie; jego skrzydła bijąc 
powietrze wydawały metaliczny chrzęst, ale wzleciał 
tylko na wysokość człowieka, jak gdyby na znak, że 
to, co jest ze złota, nie może się wyżej wznieść.

Cecylja zebrała się z wielkim trudem i prawie 
pól żywa powlokła się na folwark, do domu. Jej 
ojciec dawno już spał, matka jeszcze czuwała, cze­
kając na córkę. Cecylja oddała matce pieniądze, ja­
kie tego dnia zdobyła w  mieście, a stara kobieta z ra­
dości wyszczerzając zęby, liczyła sestercje i obole. 
Przy drgającym płomieniu nocnej lampki tak stra­
szna była twarz kobiety chciwej pieniędzy, że Ce- 
cylja za nic świecie nie miałaby odwagi matce 
opowiedzieć o złotym gołębiu i zapytała tylko:

— Czy nie było tu Lucjusza? Czy nie czekał 
dziś wieczorem na mnie?

—  Nie —  odpowiedziała sucho staTa baba i da­
lej Uczyła pieniądze.

Cecylja całą noc bezsennie przewracała się na 
łóżku. W  głowie kręciło sie jej poniewolnie wszystko, 
co jej złoty gołąb powiedział. Kilka razy pogłaskał 
sobie włosy. I rzeczywiście sypały się z nich złote 
pieniądze. Ach! —  gdybym tylko mogła nie myśleć 
ciągle o  tym złotym gołębiu — wzdychała Cecylja — 
nie myśleć zawsze o Lucjuszu, o sobie, o mleku mie- 
szanem z wodą i o wszelkich ziemskich sprawach?

(Ciąg dalszy naatąpl).

Założona tr r. 1900. —  Odznaczona złotym  madalam na w yataw ie w r. 1907.

P R A C O W N I A
WYR0B0W ARTYSTYCZNO CYZELERSKO-BRONZOWNIGZYCH

pod firma

HENRYK SZTORC
w Krakowie, przy ul. Floriańskiej L. 38.

POLECA. Wszelkie wyroby przyborów kościelnych i  metali szlachetnych 
bronzu a mianowicie: monstrancje, trybularze, kielichy, pnszki, antypodja 

cyborja, krzyże, lichtarze i lampy.

B irety na sk ład zie .
Posiada na składzie wszelkie przybory kościelne według przepisów kościelnych jak równie* 
wszelkie przybory w zakres przemysłu metalowego wchodzące. Wykonuje wszelkie zamówienia 
według każdego wzoru i rysnnku. Przyjmnje również wyżej wymienione przedmioty do repe­

racji, odnowienia, jak również do srebrzenia i złocenia w ogniu.
W ykonujo p o w i e r z o n a  zlecenia szybko i solidnie po cenach konkurencyjnych. 

w b b h w b w m m h b  mii m — b w
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Kawy surowe i palone, kakao holenderskie, 
herbaty ceylońskie. W  najlepszych gatunkach 

po przystępnych cenach poleca

Kazimierz B ar toszew sk i
Kraków, ul. Floriańska L. 49.

Wysyłki na prowincje odwrotnie,
Klasztorom, pensjonatom, hotelom — rabat. A

Torebhl damskie najnowsze wzoru 
lehl portfele, pugi- 

Tiii---------------- - --------- laresi;, papieroś­
nice, z noj:epszuch shóreK -  starannie wykończone 
1 lanie. -  namhl «o  tolofiralji, lnslra toaletowe, papie­

ru, szachu ~  Harfij do tfru
poleca

S T A N I S Ł A W  R A B
Kraków, ulica Sławkowska 4 .

2 S ® $ 2 i i p B M i c # k  t o w m u

nvohłT3® ai s ic  o$iai8xa$£ĘCig€$k s ic
w „Głosie JŁarodu".

Kapelusze
męskie

i dla Duchowieństwa

polsea

po cenach zniżonych

Antoni Jarosz,
Kraków, Sławkowska 24

Dom XX. MarMw.

m.

W A Z K Ę  D LA B U D U J Ą C Y C H !
Przed zakupnem jakich­
kolwiek m a t e r i a ł ó w  
h o d o w l a n y c h  ™ żą­
dajcie o f e r t y  od firmy

MIEJSKIE ZAKŁADY CERAMICZNE
KRAKÓW, Basztowa 10.
—■ —  T e le fo n  N r .  1 1 4 - 7 2 . -------- o

GŁUCHOTA
szum, ciekn iecie uszów 
uleczalne. Żądajcie bez­
płatnej pouczającej bro­
szury. Adres: „Eufonja* 

Liszki k,'Krakowi.

F i r m a

„Au Bon Marche"
przeniesiona

Kraków, Brodzka 13
poleca

Kapelusze, Koszu­
le, Krawaty, Rę­

kawiczki,
Ceny najniższe 1

fiklep z urządzeniem 
na wędliniarnię, mle­

czarnie lub korzenny ta­
nio do sprzedania, Czynsz 
miesięczny zł. 40. Bliższa 
wiadomo*ó; Maria Ste­
rowa. Podgórze Rękaw­

ka Ś. I. p.

J e d y n y  Z a k ł a d
fachowy FILOLOG1CZNO- 
GRAFICZNY dla więk­
szych prac „Mullipley* 
(przedruk '  maszynowe 
rękopisów — litografowa- 
n ie  — druki Kraków, Ka­

nonicza 16.

Od dnia 20 czerwca br. otwarły

Dom Wgpoczgnkowg
d la  K s lę tg  z cafe) P o is k t 

we wsi Kościeliskach, na Sobiczkowej,
o 31/2 km. od dworca kolejowego. Położe­
nie słoneczne i zaeiszne z widokiem Tatr 
polskich. Kaplica, bibljoteka i łazienki 
w miejscu. — Niska taksa klimatyczna. 
Całkowite utrzymanie od 4,50 dziennie. 

W razie wolnych miejsc moją być przyjęte 
osoby świeckie.

Solanki jodow o - źelaziste ,

Brzozo w-Zdrój
leczą zestarzałe artretyzm y i reum atyzmy, 
zwapnienia żył, choroby  nerek i pęcherza., 
-wzmacniają, nerw y i serce, przynoszą ulgi 
w  katarach żołądka i kiszek, nawet przedaw­
nione leczą.

PEN SJONAT „K SIĘ ŻÓ W K A ”  położony w  
łesie, tuż przy łazienkach, pow ietrze czyste, 
łagodne, zaciszne. P okoje obszerne, pościel 
w ygodna i schludna, wikt zdrow y i obfity.

S tacja  kolei Sanok, lub Rym anów , skąd au­
tem d o  Brzozowa.

Bliższych wiadom ości udzielają 3S . Służe­
b n iczk i, Stara wieś, p. Brzozów, Małopolska.

Sita biurowa fensba
zdolna do samodzielnego prowadzenia ko­
respondencji w języku niemieckim, pro­
wadzenia kasy i pracy biurowej, znajdzie 
zaraz posadę stałą. Zajęcie całodzienne. 

Zgłoszenia, z podaniem warunków do

Księgam i Krohowshłef,
HraKćw, Sw Hr/yża 13.

ZAK-tAO WITRAZO WO - SZKLARSKI
F-a T. Zajtizikowski Kraków św. Jana 30,

Dzierż. Jan Kusiak
Oszklenia i witraże do kościołów od 30 zł. za 1 m, 
wykonuję się przy większych zamówieniach ns raty. 

Ceny 50% niższe niż wszędate.

WITRAŻE
oraz

oszklenia artystyczne
w y k o n u je  n a j ta n ie j

R a s  R Y ljS liW IC Z
Fsaas R O M A Ń C Z Y K

KRAKÓW,
ulica Juliusza Lea 5.

Za dział ogłoszeń Redakcja nie bierze odpowiedzialności.

Ogłoszenia zwykłe za wiersz milimetrowy . . 20 gr.
Nadesłane „ ,  „ . . 50 ..
Komunikaty po kronice „ ,  . 60 .

na 1-szei „ .. . . 70 „ CENY OGŁOSZEŃ Drobne za wyraz . . .  .....................................
Układ tabelaryczny o 50% drożej. 
Ogłoszenia zamiejscowe o 30% drożej.
Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25 proc.

** .Głos Narodu" > o§r, odpow. K ,Bolek**. JUdaktor odpowiada. Dc Jówf Warohałowtki, Drukarnia ^Gioau Narodu" pod w \ &• T!«k%


